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Wielkie zwycięstwo w obronie pokoju na Dalekim Wschodzie i na całym świecie

Po trzech latach i 33 dniach wojny w Korei zamilkły działa
Przekieg uroczystości podpisania rozejmuPEKIN (PAP). W depeszy z Kaesomgn specjalny korespon­

dent Agencji Nowych Chin opisuje pamiętne chwile ustania dzia­
łań wojennych wzdłuż frontu koreańskiego:

Zamilkły działa po trzech nia do repatriacji przebywają-
laitach i 33 dniach wojny. Histo 
ryczmy moment przerwania ognia 
nadszedł o godzinie 22 dnia 27 
lipca czasu koreańskiego. Wszyst 
kie frontowe jednostki piechoty,

■ artylerii i broni przeciwpancer­
nej oraz oddziały przeciwlotni­
cze otrzymały telegraficznie od­
powiednie rozkazy marszałka 
Kim Ir Sena i generała Peng 
,Teh-huai‘a.

I oto poprzez linie frontu sły­
szymy radosne okrzyki żołnierzy 
amerykańskich i lisynmanow- 
skich, którzy cieszą się ogromnie, 
że nie padną już ofiarą tej impe 
rialistyCznej wojny amerykań­
skiej. Nasze głośniki przyniosły 
im upragniona wieść: „PRZERY 
WAMY OGIEŃ".

Żołnierze amerykańscy j lisyn 
mamowscy wydostają się z błotni 
stych okopów i tańczą z radości.

Z naszych pozycji frontowych 
na północnym brzegu rzeki Han 
widzę górę Son Ak, wznoszącą się 
nad Kaesongiem. Z tej właśnie 
góry padł pierwszy strzał bandy 
Li Syn Mana, sygnalizując począ 
tek agresywnej wojny przeciwko 
Korei północnej. Dzisiaj góra 
Son Ak leży na północ od linii 
frontu, a sama ta linia przebiega 
w1 odległości 350 kilometrów na 
południe od pozycji, których bro 
nić musiały nasze wojska przed 
dwoma z górą laty. Góra Son 
Ak symbolizuje fiasko prób „zje 
dnoczenja" Korei siłą.

Okryci chwałą obrońcy Kaeson 
gu cieszą się z przerwania dz;a 
lań wojennych, a jednocześnie 
czuwają na linii frontu.

Przygotowania 
do repatriacji feficów
Jak donosi ■ korespondent Agen 

Cji Nowych Chin, W Korei półno 
cnej są już w toku przygotowa-

cych tam jeńców wojennych. Po 
rzece Jalu kursują parowce, a po 
okolicznych drogach — samocho 
dy ciężarowe przewożąc zaopa­

trzenie dla jeńców, którzy wkrót 
ce udadzą się do domu. Do każ­
dego obozu dostarczane są wiel­
kie zapasy mąki, jaj i cukru, 
aby można było zaopatrzyć w 
chleb i suchary repatriowanych 
jeńców wojennych w podróży do 
Panmundżonu. Każdy jeniec otrzy 
ma również 4—5 funtów kon­

serw mięsnych, nowy koc, obu­
wie, papierosy, cukierki ltd. Do 
obozów skierowane zostaną licz­
ne samochody ciężarowe i ambu_ 
lanse.

Wzdłuż dróg, prowadzących do 
Panmundżonu urządzane są punk 
ty sanitarne.

W pokojowej odbudowie ojczyzny
bohaterski naród koreański ma zapewnioną pomoc 

Związku Radzieckiego i krajów demokratycznych
Depesze Malenkowa i Motetowa z okazji zawarcia rozejmu

Liczna grupa 
sierot koreańskich

prz^b^ta do Pulsie!
WARSZAWA (PAP). Do Polski 

przybyła na zaproszenie rządu 
PRL liczna grupa sierot koreań­
skich, dzieci poległych żołnierzy 
Koreańskiej Armii Ludowej i o- 
fiar wojny. Na dworcu W War­
szawie dzieci witali przedstawi­
ciele Ministerstwa Oświaty i ZG 
ZMP. Obecni byli również przed­
stawiciele ambasady KRLD w 
Warszawie.

Zebrana na dworcu młodzież 
powitała serdecznie przybyłe dzie 
ci koreańskie.

MOSKWA (PAP). Agencja 
TASS donosi, że G. M. Malen- 
kow i W. M. Mołotow wystoso­
wali następującą depeszę do Mao 
Tse-tunga j Czou En-laia.

Do Przewodniczącego Central­
nego Rządu Ludowego Chińskiej 
Republiki Ludowej Towarzysza 
Mao Tse-tunga.

Do Premiera Państwowej Ra­
dy Administracyjnej i Ministra 
Spraw Zagranicznych Chińskiej 
Republiki Ludowej Towarzysza 
Czou En-laia.

— Podpisanie rozejmu i zakoń 
czenie wojny w Korei jest wiel­
kim zwycięstwem bohaterskiego 
narodu koreańskiego i walecz­
nych chińskich ochotników ludo­
wych.

Narody Związku Radzieckiego 
gorąco pozdrawiają wielki naród 
chiński i gratulują mu tego wie] 
kiego zwycięstwa w obronie po­
koju na Dalekim Wschodzie i na 
całym świecie.

Z chwilą podpisania rozejmu i 
zakończenia działań wojennych 
przed narodami miłującymi po­
kój staje zadanie umocnienia 
tych sukcesów w walce o pokój, 
wolność i niezawisłość narodów. 
Przewodniczący Rady Ministrów 

ZSRR
G. MALENKOW

Minister spraw zagranicznych 
ZSRR

W. MOŁOTOW
* * *

MOSKWA (PAP). Agencja 
TASS podaje następujący tekst 
depeszy ministra spraw zagrani­
cznych ZSRR W. M. Mołotowa 
do Li Don Gena:

Ministerstwo Spraw Zagranicz 
nych Koreańskiej Republiki Lu­
dowo - Demokratycznej, Towa­
rzysz Li Don Gen.

Podpisanie rozejmu i zakończe­
nie wojny narzuconej narodowi

koreańskiemu jest wielkim zwy­
cięstwem Koreańskiej Republiki 
Ludowo-Demokratycznej I ofiar 
nych chińskich ochotników ludo 
wych, a równocześnie ogromnym 
sukcesem demokratycznego obo­
zu pokoju.

Bohaterski naród koreański, 
który poniósł wielkie ofiary w 
obronie swej niezawisłości i wol 
nośei, może obecnie przystąpić 
do rozwiązania zadań przywróce­
nia jedności swej ojczyzny, do 
odbudowy zniszczonych miast i 
wsi, do rozwoju gospodarki naro 
dowej kraju.

We wszystkim tym naród korę 
ański ma zapewnione aktytwne 
poparcie i pomoc Związku Ra­
dzieckiego i innych krajów demo 
kra tycznymi.
Minister spraw zagranicznych

ZSRR
W. M. MOŁOTOW

Moskwa, 27 lipca 1953 r.

PEKIN (PAP). Specjalny ko­
respondent Agencj i Nowych Ch in 
podaje opis uroczystości podpisa 
nia porozumienia rozejmowego w 
Pammundżonie.

Historyczny ten akt — stwier­
dza korespondent — odbył się w 
specjalnie do tego celu wzniesio 
nym obszernym pawilonie. Pawi 
lon ton został zbudowany w kia 
sycznym stylu koreańskim.

Sala, w której odbyła się uro­
czystość, była piękne udekorowa 
na. Dwa długie stoły pokryte z*e 
lonym suknem ustawiono naprze 
ciwko siebie po dwóch stronach 
sali. Pośrodku znajdował się nie­
wielki kwadratowy stół, na któ­
rym leżały dokumenty rozejmo- 
we

Nad stołem po lewej stronie 
sali zawieszona była flaga Korę 
ańskiej Republiki Ludowo-Demo 
kra tycznej, po prawej zaś stronie 
— flaga ONZ. Miejsca przy stole 
z lewej przeznaczone były dla 
strony koreańsko-chińskiej, po 
stronie przeciwnej — dla do­
wództwa sił zbrojnych NZ. Nie 
co dalej zarezerwowano miejsca 
dla przedstawicieli prasy.

Oficerowie łącznikowi i sztabo 
wi obu stron zajęci byli do osta 
tniej chwili przygotowaniami do 
uroczystości.

Tuż przed godz. 10 do sali we­
szło po 8 oficerów porządkowych 
każdej strony i zajęło miejsca po 
obu stronach sali. W chwilę póź 
niej przybyły na salę obie dele­
gacje.

Dokładnie o godz. 10 sąef dele­
gacji koreańsko-chińskiej gen.

Nam Ir oraz szef delegacji sił 
zbrojnych NZ gen. William K. 
Harrison zajęli miejsca przy sto­
ję konferencyjnym, po czym każ­
dy z nich podpisał swój egzem­
plarz porozumienia rozejmowego 
oraz tymczasowe porozumienie 
dodatkowe, a następnie złozyli 
podpisy pod egzemplarzami stro­
ny przeciwnej. Tekst porozumie­
nia został sporządzony w języ­
kach koreańskim, chińskim i an_ 
gielskim.

Chwila złożenia podpisów 
pod porozumieniem rotzejmowym
przez gen. Nam Ira i gen. _ Harri - 
sona została uznana za oficjalny 
czas podpisania rozejmu.

Delspsjis polska

udały sią da Korei
PEKIN (PAP). Jak podaje A- 

gencja Nowych Chin, delegat poi 
ski do komisji nadzorczej państw 
neutralnych, generał Mieczysław 
Wągrowski oraz delegat czecho­
słowacki — generał Frantisek Bu 
resz opuścili 27 bm. Pekin, uda­
jąc się do Korei.

Obu generałom towarzyszyły 
pierwsze grupy personelu, który 
weźmie udział w pracach komi­
sji nadzorczej państw neutral­
nych. !

Streszczenie tek stu porozumienia rozejmowego
PEKIN (PAP). Agencja Nowych Chin podaje streszczenie porozumienia 

w sprawie rozejmu w Korei.
Porozumienie składa śię ż trzech czę,KROKI, które mają być podjęte dla

ści: 1) wstępu; 2) pięciu artykułów 
dotyczących warunków rozejmu; 3) a- 
neksu, który zawiera pełny tekst po­
rozumienia w sprawie „instrukcji dla 
komisji repatriacyjnej państw neutral 
nych“, oraz 5 map wskazujących woj­
skową linię demarkacyjną, strefę zde- 
militaryzowaną, 10 portów wejściowych, 
główne linie komunikacyjne oraz uj­
ście rzeki Han i wyspy przybrzeżne.

ART. 1 DOTYCZY WOJSKOWEJ LI­
NII DEMARKACYJNEJ I STREFY ZDE 
MILITARYZOWANEJ. Przewiduje on, 
że ustali się wojskową linię demarka­
cyjną i że obie strony wycofają swe 
oddziały o 2 km od tej linii. W ten 
sposób powstanie strefa zd^nilitaryzo- 
wana jako strefa buforowa między si­
łami zbrojnymi stron walczących, aby 
zapobiec Incydentom, które mogłyby 
doprowadzić do wznowienia działań w o 
jennych.

żadna strona nie dopuści się żad­
nych aktów wrogich na obszarze strefy 
zdemilitaryzowanej, z tej strefy lub 
przeciwko niej.

żadna osoba wojskowa lub cywilna 
nie będzie miała prawa przekroczenia 
wojskowej linii demarkacyjnej bez spe 
cjalnego zezwolenia wydanego przez 
wojskowa komisję rozejmową.

ART. 2 PRZEWIDUJE KONKRETNE

Nasz komentarz
Podorywki wykonywać 

proporcjonalnie do koszenia
Pracownicy Państwowych Ośrodków Maszynowych ^ i. człon­

kowie spółdzielni produkcyjnych mają w kampanii żniwno - 
omłotowej szerokie pole dla wykazania swej sprawności organi­
zacyjnej i przygotowania politycznego. Ich postawa zdecyduje o 
terminowym sprzątnięciu zboża % pól spółdzielń i Państwowych 
Gospodarstw Rolnych. HASŁO NIESCHOBZENIA Z POLA, do­
póki nie zostaną wykonane dzienne zadania, winno stać się spra­
wą honoru każdego POM-owca. ,

Do tej pory koszenie zbóż, wykonywane przez pracowników 
POM-ów, przebiega na ogół dość sprawnie. Nie wszędzie jednak 
podorywka jest wykonywana proporcjonalnie do koszenia. Np. 
spółdzielnia produkcyjna KANICZKI w pow. kwidzyńskim na sko­
szonych 18 ha nie wykonała podorywek.

Podobnie dzieje się w spółd zielni produkcyjnej NEBROWO. 
Skoszono tam kombajnem 19 ha, a nie zatroszczono się o wykona­
nie ani jednego hektara podorywek. Członkowie spółdzielni pro­
dukcyjnej Nebrowo jak najszybciej powinni usunąć słomę z po­
la, aby brygada ciągnikowa mogła dokonać podorywek.

Natomiast dobrze przebiega akcja wykonywania podorywek 
w spółdzielni produkcyjnej MAREZA — w pow. kwidzyńskim. W 
spółdzielni tej skoszono 20 ha i dokonano 12 ha podorywki, m. in. 
dzięki pracy przodującego traktorzysty JEDOWSKIEGO.

Niejednokrotnie pisaliśmy już o znaczeniu natychmiastowego 
wykonywania podorywek. Ograniczymy się więc tylko do przy­
pomnienia, że obowiązkiem każdego spółdzielcy i pracownika POM 
winno być zrealizowanie hasła: PRZY WSPÓLNEJ I DOBREJ OR­
GANIZACJI PRACY WYKONAĆ W PIERWSZYCH DNIACH 
PO KOSZENIU CO NAJMNIEJ 60 PROC. PODORYWEK.

Nie wolno również zapominać o omłotach, siewie poplonów 
oraz wysiewie wapna. Tego wszystkiego powinni dopilnować ^rejo­
nowi agronomowie POM-ów wspólnie z zarządami spółdzielnią 

SPÓŁDZIELCY, bierzcie przykład z przodujących spółdzielń, 
współpracujcie z brygadami ciągnikowymi POM, To da gw’aran 
cję szybkiego i sprawnego przeprowadzenia .akcji żniwnej! , 

TRAKTORZYŚCI I BRYGADZIŚCI, realizujcie plany wspólnie
ze spółdzielniami produkcyjnymi, aby wygrać walkę o chleb!

Iw. kJ

przerwania ognia i wykonania rozej­
mu Składa się on z trzech części;

A. POSTANOWIENIA OGÓLNE 
Obie strony wydadzą i wprowadzą w 

życie rozkaz natychmiastowego zaprze 
stania wszelkich działań wojennych w 
Korei przez wszystkie pozostające pod 
ich kontrolą siły zbrojne, włączając w 
to wszystkie jednostki i cały personel 
sił lądowych, morskich i powietrznych, 
w 12 godzin po podpisaniu niniejszego 
rozejmu.

W ciągu 72 godzin po wejściu w ży­
cie rozejmu obie strony wycofają wszy 
stkie swe siły wojskowe, zapasy i 
sprzęt ze strefy zdemilitaryzowanej 
Wszystkie umocnienia, pola minowe, 
zasieki z drutów kolczastych 1 Inne 
przeszkody zostaną usunięte ze strefy 
zdemilitaryzowanej, pod kierownic­
twem i nadzorem wojskowej komisji 
rozejmowej, w ciągu 45 dni od zakoń­
czenia okresu 72 godzin.

W ciągli dziesięciu dni od wejścia W 
życie rozejmu obie strony wycofają 
wszystkie swe siły zbrojne, zapasy 1 
sprzęt z zaplecza oraz koreańskich 
wysp przybrzeżnych i wód terytorial­
nych drugiej strony. Jeśli te siły zbrój 
ne nie zostaną wycofane w ciągu okre­
ślonego czasu i jeśli nie będzie wspól­
nie ustalonej i uzasadnionej przyczyny 
zwłoki, strona przeciwna będzie miała 
prawo podjęcia wszelkiej akcji, którą 
uzna za konieczną dla zapewnienia 
bezpieczeństwa i porządku.

Obie strony zaprzestana wprowadza­
nia do Korei posiłków wojskowych. Je­
dnakże luzowanie jednostek i persone­
lu będzie dozwolone w stosunku jeden 
do jednego, pod warunkiem jednak, że 
w ciągu miesiąca kalendarzowego ża­
dna ze stron nie będzie mogła wprowa 
dzió do Korei więcej niż 35.000 osób 
pełniących służbę wojskową.

B. WOJSKOWA KOMISJA ROZEJ- 
MOWA

Ta częśó porozumienia przewiduje, 
że w skład wojskowej komisji rozejmo­
wej wejdzie po pięciu wyższych ofice­
rów, mianowanych przez każdą ze 
stron. Wojskowa komisja rozejmową 
będzie miała do dyspozycji 10 miesza­
nych grup obserwatorów. Każda grupa 
składać się będzie z 4 do 6 oficerów 
liniowych, przy czym połowa z nich 
mianowana będzie przez stronę kore­
ańsko - chińską, a połowa — przez do 
wództwo Narodów Zjednoczonych.

Głównym zadaniem wojskowej korni 
sji rozejmowej jest nadzór nad wyko­
naniem porozumienia rozejmowego i re 
gulowanie w drodze rokowań wszelkich 
naruszeń porozumienia rozejmowego. 
Wojskowa komisja rozejmową mieć bę 
dzie swą kwaterę główną w pobliżu 
Panmundżon i działać będzie kolegial­
nie bez przewodniczącego

C. KOMISJA NADZORCZA PAŃSTW 
NEUTRALNYCH

Ta część porozumienia przewiduje, 
że komisja nadzorcza państw neutral­
nych składać się będzie z czterech wyż 
szych oficerów, z których dwaj bę­
dą mianowani przez wskazane przez 
stronę koreańsko - chińską państwa 
neutralne, a mianowicie Polskę i Cze­
chosłowację, dwaj zaś inni — przez 
państwa neutralne wskazane przez do­
wództwo wojsk NZ, a mianowicie Szwe 
cje i Szwajcarię.

Komisja nadzorcza państw neutral­
nych mieć będzie początkowo do _ dy- 
spozycU 20 inspekcyjnych grup państw 
neutralnych, które bada jej udzielały 
nomocy. Grany irspekevi^e Państw ne 
utralmTch będą odnowiedzialne jedynie 
nrzed komisją nadzorcza państw neu­
tralnych, będą składać jej sprawozda­
nia i podlegać jej kierownictwu. Każ­
da grupa inspekcyjna państw neutral­

nych składać się będzie co najmniej 
z 4 oficerów, z których dwaj będą 
przedstawicielami państw neutralnych, 
wskazanych przez stronę koręańsko- 
chińską, dwaj zaś — państw neutral­
nych wskazanych przez dowództwo sil 
zbrojnych NZ.

Komisja nadzorcza państw neutral­
nych założy kwaterę główną w pobliżu 
kwatery głównej wojskowej komisji ro 
zejmowej.

Misję swą komisja nadzorcza państw 
neutralnych wykonywać będzie za po­
średnictwem swoich członków i inspek 
cyjnych grup państw neutralnych. Ml 
sja ta obejmuje nadzór i inspekcję 
nad luzowaniem personelu wojskowego 
i nad wymianą samolotów bojowyc-h, 
pojazdów pancernych, broni i amuni­
cji przez obie strony w okresie trwania 
porozumienia rozejmowego w portach 
wejściowych, jako też specjalne obser 
wacje i inspekcje w punktach położo­
nych poza strefą zdemiłitaryzowaną, 
z których zasygnalizowano pogwałcenie 
porozumienia rozejmowego.

Komisja nadzorcza państw neutral­
nych może przedstawiać zalecenia woj

skowe] komisji rozejmowej w sprawia, nowieniami dotyczącymi uprawnień 
poprawek lub uzupełnień do porożu-1 tej komisji.
mienia rozejmowego. Tego rodzaju za-j Powołuje się komitet do spraw rępa- 
lecone. zmiany powinny w zasadzie 
zmierzać dó zapewnienia skuteczniej­
szego wykonania rozejmu.

ARTYKUŁ 3 POROZUMIENIA RO­
ZEJMOWEGO DOTYCZY JEŃCÓW WO 
JENNYCH. Artykuł ten przewiduje, że 
zwalnianie 1 repatriowanie wszystkich 
Jeńców wojennych, znajdujących się 
pod strażą każdej ze stron w chwili 
wejścia w życie porozumienia rozejmo 
wego, powinno być dokonywane zgod­
nie z następującymi postanowieniami;

W ciągu 60 dni. po wejściu w życie 
porozumienia każda strona powinna 
— nie czyniąc żadnych przeszkód — 
bezpośrednio repatriować grapami tych 
wszystkich j eńców wojennych, znaj du 
jących się w Jej reku, którzy domaga 
ją się repatriacji. Każda ze stron zwoi 
ni wszystkich pozostałych jeńców wo­
jennych, którzy nie będą bezpośrednio 
repatriowani, spod swej kontroli woj­
skowej i spod straży oraz przekaże ich 
do dyspozycji komisji repatriacyjnej 
państw neutralnych, zgodnie z posta-

Rząd de Gasperi’ego obalony
RZYM (PAP). Na wtorkowym 

posiedzeniu w głosowaniu nad 
votum zaufania dla chrześcijań­
sko- demokratycznego rządu de 
Gasperi‘ego, izba posłów wypo­
wiedziała się większością głosów 
przeciwko rządowi. Za votum 
zaufania głosowało zaledwie 263 
posłów, przeciwko votum zaufa­
nia wypowiedziało się 282 po­

słów. Od głosu wstrzymało się 37 
członków izby. Porażka ta spot­
kała nowy rząd de Gasperi'ego 
już po 10-dniowym istnieniu.

Niezwłocznie po głosowaniu, de 
Gasperi zwołał drugie i ostatnie 
posiedzenie swego rządu, po czym 
udał się do senatu i zapowiedział 
dymisję.

triacji jeńców wojennych
Każda strona dostarczy stronie prza 

ciwnej wyczerpujących danych doty­
czących jeńców wojennych, którzy zbla 
gli od ostatniej wymiany danych, oraz 
informacji dotyczących jeńców zmar­
łych w niewoli. Wymiana danych na- 
stąni nie później, aniżeli w ciągu 10 
dni od chwili wejścia rozejmu w ży­
cie.

ART. 4 POROZUMIENIA ROZEJMO­
WEGO ZAWIERA ZALECENIE DLA ZA 
INTERESOWANYCH RZĄDÓW OBU 
STRON. Artykuł przewiduje, że w ce­
lu zapewnienia pokoi owego uregułowa 
nia kwestii koreańskiej dowódcy woj­
skowi obu stron zalecają rządom kra 
3 ów zainteresowanych obu stron, aby 
w ciągu trzech miesięcy «d chwili pod 
pisania i wejścia w życie porozumie­
nia rozejmowego zwołano konferencję 
polityczną na wyższym szczeblu. W 
konferencji wezmą udział przedstawi­
ciele wyznaczeni przez obie strony dla 
uregulowania w drodze rokowań spra­
wy wycofania wszystkich obcych sił 
zbrojnych z Korei, pokojowego ure­
gulowania kwestii koreańskiej itd.

ARTYKUŁ 5 POROZUMIENIA RO­
ZEJMOWEGO ZAWIERA POSTANO­
WIENIA RÓŻNE. Artykuł ten przewi­
duje, że poprawki i uzupełnienia do 
porozumienia rozejmowego muszą być 
uzgodnione przez- głównodowodzących 
obu stron. Artykuły i paragrafy poro­
zumienia rozejmowego pozostaną W 
mocy, póki nie zostaną zastąpiona 
bądź to przez poprawki i uzupełnienia 
możliwe do przyjęcia dla obu stron, 
bądź też przez postanowienia zawarte 
w odpowiednim porozumieniu w spra­
wie pokojowego uregulowania (proble­
mu koreańskiego) na szczeblu polity 
cznym między obu stronami.

Radosna manifestacja uczestników Światowego Kongresy Młodzieży
BUKARESZT (PAP). W dniuljowych rozmów!“, „Pokój 

27 bm. w dalszym ciągu toczyła j Vietnamu!“, Pakt pięciu
się dyskusja nad referatem sekre 
tarza generalnego Światowej Fe­
deracji Młodzieży Demokratycz­
nej Jacques Denisa.

Gdy na trybunie pojawia się 
przewodniczący delegacji młodzie 
ży Chińskiej Republiki Ludowej 
Hu Jao-pong i dzieli się z uczest 
nikami kongresu radosną wiado­
mością: „Podpisane zostało poro­
zumienie w sprawie rozejmu w 
Korei", wybucha ogromna, rados 
na, żywiołowa manifestacja. Ro­
sjanie, Anglicy, Chińczycy, Ame­
rykanie, Polacy, Duńczycy, Ru­
muni, Szwedzi, delegaci młodzie­
ży wszystkich krajów powstają z 
miejsc, biegną do delegacji boha 
tersikiej młodzieży Korei, ściska­
ją, unoszą do góry delegatów ko 
reańskieh, rozbrzmiewają potężne 
okrzyki: „Niech żyje pokój!“. O- 
klaskom, radosnym okrzykom i 
braterskim uściskom nie ma koń 
ca. Ze wszystkich stron' olbrzy­
miej „sali kwiecistej“ powiewają 
barwne chustki. Wielu delegatów 
ma w oczach łzy radości

Manifestacja potężnieje. W dzie 
siątkach języków rozbrzmiewają

dla 
mo­

carstw!“.
Kilku Koreańczyków biegnie 

do delegacji radzieckiej, do jej 
przewodniczącego — Szelepina, 
do młoidzieży potężnego Kraju 
Rad, którego konsekwentna poko 
jowa polityka jest głównym źród

łem sukcesów obrońców pokoju 
na całym świecie. Koreańczycy 
i Chińczycy serdecznie obejmują 
radzieckich przyjaciół. Uczestni­
cy kongresu manifestują głęboką, 
gorącą przyjaźń dla młodzieży 
Związku Radzieckiego, Rozlega 
się hymn młodzieży świata. Ma­
nifestacja trwa.

Plenum Komitetu Centralnego 
Niemieckiej Socjalistycznej Partii Jedności

BERLIN (PAP). W dniach od 
24 do 26 bm. odbyło się w Berli 
nie pod przewodnictwem Otto 
Grotewohla XV Plenum Komite 
tu Centralnego Niemieckiej. So­
cjalistycznej Partii Jedności.

Plenum omówiło referat pt. 
„Obecna sytuacja i nowy kurs 
partii“. W dwudniowej dyskusji 
zabrało glos 42 uczestników Ple­
num. KC SED uchwalił jedno­
myślnie tekst dokumentu, zaty­
tułowany: „Nowy kurs i zadania 
partii“.

Komitet Centralny jednomyśl
nie postanowił wykluczyć z KC 

Syki: „Żądamy dalszych pokö- i z partii Fechnera, lako wroga

partii i państwa. Postanowiono 
jednomyślnie usunąć z KC SED 
Żaissera i Hermstadta, którzy re 
prezentowali defetystyczną linię 
skierowaną przeciwko jedności 
partii.

W celu usprawnienia działalno 
ści organów kierowniczych posta 
nowiono znieść Sekretariat KC w 
jego obecnej formie.

Plenum wybrało Biuro Polity­
czne Komitetu Centralnego Nie­
mieckiej Socjalistycznej Partii 
Jedności. Pierwszym sekretarzem 
KC wybrany został jednomyślnie 
Walter Ulbricht.
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50-iecie Komunistycznej Partii Związku Radzieckiego
Prasa radziecka ogłosiła tezy Wydziału Propagandy i Agi­

tacji KC KPZR oraz Instytutu Marksa — Engelsa —■ Lenina — 
Stalina przy KC KPZR w związku z 50-łeciem Komunistycznej 
Partii Związku Radzieckiego (1903 — 1953). Pierwszą część tych 
tez umieściliśmy wczoraj, dziś podajemy dokończenie:

Robotnicy Rosji z Partią Komu 
nistyczną na czele pierwsi w śwtLe 
ci© wykorzystali z powodzeniem 
osłabienie kapitalizmu światowe­
go w toku wojny światowej lat 
1914—1918, obalili carat i zapew­
nili najpierw zwycięstwo rewolu­
cji burżuazyjno - demokratycz­
nej; druga rewolucja rosyjska od 
niosła zwycięstwo. Łamiąc opór 
ugodowych partii mieńszewików 
i eserowców, bolszewicy obrali 
kurs na przejście od rewolucji 
burżuazyjno . demokratycznej do 
rewolucji socjalistycznej.

W okresie od lutego do paź­
dziernika 1917 r. Partia Ko­

munistyczna w naszym kraju wy 
konała niezmiernie trudne zada­
nie zdobycia większości w klasie 
»robotniczej, w Radach Delegatów 
Robotniczych i Żołnierskich, ut­
worzonych w toku rewolucji, za­
danie przyciągnięcia na stronę re 
wolucji socjalistycznej milionów 
ludzi pracy, umocnienia sojuszu 
klasy robotniczej z chłopstwem 
pracującym dla wywalczenia 
zwycięstwa, dla obalenia władzy 
imperialistów.

W słynnych Tezach Kwietnio­
wych Lenin dokonał nowego od­
krycia wzbogacającego teorię mar 
ksistowską: doszedł on do wnio­
sku, że najlepszą polityczną for­
mą dyktatury proletariatu jest 
nie parlamentarna republika de­
mokratyczna, jak uważano daw­
niej wśród marksistów, lecz repu­
blika rad. To genialne odkrycie 
miało ogromne znaczenie dla za­
pewnienia zwycięstwa rewolucji 
socjalistycznej w październiku 
1917 r., dla zwycięstwa władzy 
radzieckiej w naszym kraju. W 
toku walki o obalenie-panowania 
burżuazji i ugruntowanie dykta­
tury proletariatu w naszym kra­
ju, partia komunistów sama jed­
na kierowała masami pracujący­
mi, niwecząc wszelkie próby nik­
czemnych kapitulantów — trocki 
stów, zinowiewowców i innych ła 
mistrajków rewolucii, próby za­
wrócenia partii z drogi leninow­
skiej. O losie kapitalizmu w Ro­

sji zadecydowała ta okoliczność, 
że partia połączyła w jeden współ 
r.y potężny potok rewolucyjny o- 
gólno - demokratyczną walkę o 
pokój, ruch chłopsko - demokra­
tyczny na rzecz zlikwidowania 
obszarniczej własności ziemskiej 
oraz przekazania ziemi obszarni­
czej chłopom, ruch narodowo­
wyzwoleńczy ludów naszego kra­
ju i ruch socjalistyczny prcletaria 
tu na rzecz obalenia burżuazji i 
ustanowienia dyktatury proleta­
riatu. Co się tyczy ugodowych, 
drobnomieszczańsikich partii, to 
wszystkie one (mieńszewicy, ©se­
rowcy, anarchiści) zdemaskowały 
się w toku rewolucji jako par­
tie antyludowe, zmierzające do za 
chowania i utrwalenia ustroju ka 
pitalistycznego.

Zwycięstwo Wielkiej Październi 
kcnvej Rewolucji Socjalistycznej 
było triumfem leninowskiej teorii 
rewolucji proletariackiej. Po o- 
baleniu władzy kapitalistów i ob­
szarników, po obaleniu władzy 
imperialistów w Rosji i ustano­
wieniu dyktatury proletariatu par 
tia nasza urzeczy wistniła program 
uchwalony przez II Zjazd SDPRR. 
Dokonując zwycięskiej rewolucji 
socjalistycznej Partia Komunisty 
czna uratowała nasz kraj od ka­
tastrofy narodowej, wydźwignęła 
go z sytuacji kraju półkolonial- 
nego, zależnego od imperializmu 
światowego, i wyprowadziła na­
ród radziecki na szeroki szlak nie 
spotykanych jeszcze w dziejach 
ludzkości przeobrażeń socjalistycz 
nych.

Dla zorganizowania zwycięstwa 
takiej rewolucji jak Wielka Paź­
dziernikowa Rewolucja Socjalis­
tyczna, konieczna była partia u- 
zbrojona w przodującą teorię re­
wolucyjną, bezgranicznie odważ­
na i bohaterska, partia gotowa do 
wszelkich ofiar dla dobra ludu i 
ojczyzny, partia zespolona najści­
ślejszą więzią z szerokimi masa­
mi ludzi pracy. Taką właśnie par 
tią była potężna partia komuni­
stów, stworzona i wypiastowana 
przez Wielkiego Lenina.

iii. Partia Komunistyczna w walce 
o zbudowanie socjalizmu

Wielka Październikowa Re­
wolucja Socjalistyczna zapo 

ezątkowała nową erę w dziejach 
ludzkości — erę upadku kapita­
lizmu, erę triumfu socjalizmu i 
komunizmu. Zwycięstwo rewolu­
cji radzieckiej w Rosji znamio­
nowało radykalny zwrot w losach 
ludzkości, w historii świata — 
zwrot od starego kapitalistyczne­
go świata do świata nowego, so­
cjalistycznego.

Rewolucja Październikowa za­
dała śmiertelną ranę kapitalizmo 
wi, podważyła i osłabiła filary im 
perializmu, ułatwiła walkę prole 
tariatu międzynarodowego prze­
ciw kapitałowa. Nasza Partia Ko­
munistyczna przekształciła się z 
siły narodowej w międzynarodo­
wą, internacjonalistyczną, w „bry 
gadę szturmową“ światowego ru 
chu rewolucyjnego i robotniczego. 
Z chwilą ustanowienia dyktatu­
ry proletariatu, przed Partią Ko­
munistyczną jako partią rządzą­
cą stanęły zadania zbudowania i 
obrony pierwszego na świecie so 
cjalistycznego państwa robotni­
ków i chłopów.

Wódz Partii Komunistycznej, 
szef rządu radzieckiego, Włodzi­
mierz Lenin, opracował oparty 
na naukowych podstawach pro­
gram przekształcenia zacofanej 
gospodarczo Rosji w przodujące 
potężne mocarstwo socjalistyczne. 
Program ten przewidywał socja­
listyczne uprzemysłowienie kra­
ju, jak największy rozwój prze­
mysłu ciężkiego, elektryfikację 
całej gospodarki narodowej, wcie 
lenie w życie spółdzielczego pla­
nu przeobrażenia rolnictwa kra­
ju na zasadach socjalistycznych, 
dokonanie rewolucji kulturalnej.

Przezwyciężając ogromne trud­
ności — chaos gospodarczy i 
głód, odpierając wściekłe ataki 
obcych interwentów (tzw. „wy­
prawę czternastu państw“ prze­
ciw Rosji Radzieckiej) i bunty 
kontrrewolucji wewnętrznej, Par 
tia Komunistyczna doprowadziła 
narody naszego kraju do całko­
witego zwycięstwa nad interwen 
tami i białogwardzistami.

Historia nie zapomni nigdy bez 
granicznego bohaterstwa, jakie 
przejawili robotnicy i chłopi w 
latach interwencji i wojny domo 
wei, broniąc swej młodej Repub­
liki Radzieckiej. Ani głód i roz 
przężenie, ani brak paliwa, o- 
dzieży i obuwia, ani epidemie 
tyfusu i inne plagi, ani bunty ku­
łackie, które organizowali agenci 
drapieżców imperialistycznych, 
marzących o podziale Rosji i Q

przekształceniu jej w kolonię mo­
carstw imperialistycznych — nic 
nie mogło złamać niezachwianej 
woli mas pracujących naszego 
kraju, woli pokonania klas wyzy­
skiwaczy, budowy nowego, socja­
listycznego życia.

W najtrudniejszej dla młodej 
Republiki Radzieckiej chwili, w 
kwietniu 1919 roku, Lenin z naj­
większym przekonaniem i prze­
nikliwością mówił*

„Nigdy nie zostanie zwyciężo­
ny naród, w którym robotnicy i 
chłopi w większości swej uświa­
domili sobie, odczuli i przekonali 
się, że bronią swej własnej, ra­
dzieckiej władzy — władzy ludu 
pracującego, że bronią sprawy, 
której zwycięstwo zapewni im i 
ich dzieciom możność korzysta­
nia ze wszystkich dobrodziejstw 
kultury, ze wszystkich dzieł pra­
cy ludzkiej“.

Historia dowiodła, jak głęboką 
słuszność miał Lenin.

Po obronieniu dyktatury prole­
tariatu w walkach z kontrrewo­
lucją zewnętrzną i wewnętrzną, 
po rozgromieniu obcych interwen 
tów i białogwardzistów, partia 
rozwinęła gigantyczne budowni­
ctwo na gruncie nowej polityki 
ekonomicznej, skoncentrowała 
nieprzebrane siły twórcze ludu 
na realizacji leninowskiego planu 
budowy socjalizmu. Pod przewo­
dem Partii Komunistycznej masy 
pracujące naszego kraju pierwsze 
wstąpiły na nieznane dotąd szla­
ki budowy socjalizmu, torując 
całej ludzkości drogę do wolnego 
i szczęśliwego życia.

Gdy dobiegała końca boha­
terska praca partii i klasy 

robotniczej nad odbudową gospo 
darki narodowej, w całym swym 
ogromie stanęła sprawa penspek. 
tyw rozwoju naszego kraju. Je­
śli w okresie II Zjazdu partii boi 
szewicy walczyli przeciwko mień 
szewikom o zwycięstwo Mnij re 
wolucyjnej w ruchu robotniczym, 
to obecnie, w warunkach zwycię 
sklej dyktatury proletariatu wy 
łoniła się sprawa losów socjaliz­
mu w ZSRR. Wyrzutki mieńsze- 
wickie, wrogowie partii i narodu 
— trockiści, bucharinowcy, na­
cjonaliści burżuazyjni — zajęli 
pozycję kapif/ulancką. Usiłowali 
oni sprowadzić partię i kraj z 
drogi leninowskiej na drogę li­
kwidacji zdobyczy rewolucji pro­
letariackiej. na drogę odbudowy 
kapitalizmu. Partia Komunisty­
czna pod kierownictwem Komite 
tu Centralnego, z wielkim kon­
tynuatorem dzieła Lenina — Jó-

1933)
ślej związała się z szerokimi ma­
sami ludzi pracy.

W dniach najcięższych prób 
w ojennych, pokonując najpoważ 
niejsze trudności i przeszkody na 
drodze do zwycięstwa, partia 
znów dowiodła, że jest jednolitą 
bojową organizacją, nie znającą 
wahań i rozbieżności w swych sze 
regach.

Rozgromiwszy agresorów fa­
szystowskich, naród radziecki, 
waleczna Armia Radziecka, pod 
przewodem okrytej chwałą Par­
tii Komunistycznej, obroniły wal 
rość i niezawisłość ojczyzny, wy 
bawiły narody Europy i Azji od 
groźby niewoli faszystowskiej. W 
wyniku zwycięstwa socjalizmu 
nad faszyzmem w drugiej wojnie 
światowej wyrosły i okrzepły siły 
socjalizmu i demokracji, osłabły 
pozycje imperializmu i reakcji. 
Od systemu kapitalizmu odpadł 
szereg krajów Europy i Azji, w 
których ustalił się ustrój ludo­
wo - demokratyczny. Ogromnym 
zwycięstwem sprawy socjalizmu 
i demokracji był triumf rewolu­
cji ludowej w Chinach i utwo­
rzenie Chińskiej Republiki Ludo 
wej. Niezmiernie wzmocniły się 
i okrzepły pozycje Związku Ra­
dzieckiego, poważnie wzrósł jego 
autorytet i jego wpływ na cały 
rozwój wydarzeń międzynarodo­
wych.
« "»W latach powojennych na- 
I i ród radziecki musiał doko­

nać ogromnych wysiłków, aby 
zaleczyć ciężkie rany wojenne 
i zlikwidować następstwa wojny. 
Masy pracujące naszego kraju,

natchnione i organizowane przez 
Partię Komunistyczną, w nieby­
wale krótkim czasie odbudowały 
gospodarkę narodową, pchnęły 
naprzód wszystkie gałęzie nadziec 
kiej gospodarki, techniki i kultu­
ry.

XIX Zjazd Komunistycznej 
Partii Związku Radzieckiego 
podsumował wspaniałe wyniki 
walki i zwycięstw narodu radziec 
kiego i nakreślił program dalsze­
go marszu naszego kraju naprzód. 
Zjazd był nowym dobitnym świa 
dectwem niewzruszonej jednoli­
tości 1 zwartości partii, jak naj­
ściślejszej jedności partii i naro­
du, świadectwem ożywiającej na 
szą partię niezłomnej woli dopro­
wadzenia narodów naszego kra­
ju do zwycięstwa komunizmu.

Wcielając w życie historyczne 
uchwały XIX Zjazdu KPZR par 
tia zapewniła nowy rozwój wszy­
stkich gałęzi gospodarki narodo­
we’ i kultury. Ogromne sukcesy 
■gospodarki socjalistycznej i roz­
kwit kultury w ZSRR stały się 
możliwe dzięki trwałemu soju­
szowi klasy robotniczej i chłopst' 
wa kołchozowego, dzięki coraz ści 
ślejszej przyjaźni narodów nasze 
go kraju, dzięki stałemu umac­
nianiu jedności moralno - polity­
cznej narodu radzieckiego. Wszy­
stko to jest wynikiem konsek­
wentnego wprowadzania w życie 
opracowanej przez Partię Komu 
nistyczną polityki opierającej się 
na aktywności twórczej mas, po­
lityki cieszącej się poparciem ca 
łego społeczeństwa radzieckiego.

Związek Radziecki pełen niez­
łomnej mocy sił twórczych, pomy 
ślnie kroczy naprzód drogą budo 
wy społeczeństwa komunistyczne­
go.

IV. Partia Komunistyczna - organizująca 
napędowa siła społeczeństwa radzieckiego 

budującego komunizm

(1903 -
zetem Stalinem na czele, rozgro-i 
miła zdrajców i kapitulantów, o- 
broniła leninizm i podążyła zde­
cydowanie drogą budowy socja­
lizmu w naszym kraju. Partia 
Komunistyczna opierała się przy 
tym na obiektywnych prawach 
ekonomicznego rozwoju społe­
czeństwa, uwzględniała aktualne 
potrzeby rozwoju materialnego 
życia społeczeństwa, interesy na­
rodu. Partia brała za punkt wyj­
ścia leninowską tezę, że w kraju 
naszym jest pod dostatkiem 
wszystkiego, czego potrzeba do 
zbudowania społeczeństwa w peł 
ni socjalistycznego.

W latach pięciolatek przed 
wojennych naród radziecki 

pomyślnie zrealizował opracowa­
ny przez partię plan socjalistycz 
nego uprzemysłowienia kraju i 
kolektywizacji rolnictwa. W re­
zultacie realizacji tego planu na­
sza ojczyzna dokonała gigantycz. 
nego skoku naprzód, przekształ­
ciła się z zacofanego kraju rolni­
czego w potężne przemysłowo-kol 
chozowe mocarstwo socjalistycz­
ne.

W kraju naszym zlikwidowano 
ostatecznie klaisy wyzyskujące, 
zniesiono na zawsze wyzysk czło 
wieka przez człowieka. Naród ra­
dziecki, kierowany przez Partię 
Komunistyczną, jako pierwszy w 
dziejach zbudował nowy ustrój 
społeczny — socjalizm. Zwycię­
stwo socjalizmu zlikwidowało 
bezrobocie i przyniosło ludowi 
gruntowną poprawę sytuacji ma­
terialnej, stworzyło niezbędne wa 
runki dla dostatniego i kultura! 
nego życia mas pracujących. W 
kraju dokonano prawdziwej rewo 
lucji kulturalnej. Kierując się le 
ninowsko - stalinowską polityką 
narodowościową, Partia Komuni 
styczna wyzwoliła narody Rosji 
z wielowiekowego ucisku socjal­
nego i narodowego, doprowadziła 
do przezwyciężenia zacofania eko 
nomiczrnego i kulturalnego ciemię 
żonych dawniej ludów, zespoliła 
wszystkie narody naszej ojczyzny 
w jedną bratnią rodzinę, stworzyła 
potężne wielonarodowe państwo 
socjalistyczne — Związek Socjali 
stycznych Republik Radzieckich. 
Na gruncie zwycięstwa socjaliz­
mu rozwinęły się i okrzepły 
tak potężne siły napędowe społe 
czeństwa radzieckiego, jak jed­
ność moralno-polityczna, przy­
jaźń narodów ZSRR, patriotyzm 
radziecki.

Epokowe zwycięstwa narodu ra 
dzieckiego utrwalone zostały w 
konstytucji ZSRR — konstytucji 
zwycięskiego socjalizmu i roz w i 
niętej demokracji socjalistycznej. 
XVIII Zjazd Partii Komunistycz 
nej (1939) nakreślił program dal­
szego marszu społeczeństwa ra­
dzieckiego drogą doprowadzenia 
do końca budowy społeczeństwa so 
cjalistycznego i stopniowego prze 
chodzenia od socjalizmu do ko­
munizmu. Zbudowanie socjaliz­
mu w ZSRR — to wynik wykona 
nia wskazań Lenina, wynik wiel­
kiej organizatorskiej { kierownic 
czej działalności Partii Komuni­
stycznej, jej mądrego kierownic 
Wa, wynik bohaterskiej pracy ro 
botników, chłopów, inteligencji, 
jednomyślnie popierających po]j 
tykę partii.

Nasza partia zwyciężała i zwy 
ciężą dzięki swej wierności j.eni- 
nizmowi. Uczy ona nasze kadry, 
wszystkich komunistów, aby wy 
trwale opanowywali teorię rewo 
lucyjną, aby konsekwentnie rea­
lizowali opracowane przez Leni­
na normy życia partyjnego, bol­
szewickie zasady kierownictwa 
partyjnego. W swym przemówię 
niu z dnia 22 kwietnia 1941 roku 
J. W. Stalin mówił o wielkości 
Lenina 1 o znaczeniu wskazań le 
ninowskich: „To On, Lenin, nau 
czył nas pracować tak, jak po­
winni pracować bolszewicy, pra­
cować nie znając strachu i nie co 
fając się przed żadnymi trudnoś­
ciami“.

Jednym z najpoważniejszych 
sprawdzianów siły i żywotno­

ści naszego ustroju społecznego i 
państwowego była Wielka Wojna 
Narodowa Związku Radzieckiego. 
W dniach wojny partia była pro­
motorem i organizatorem ogólno­
narodowej walki przeciwko na­
jeźdźcom faszystowskim. Dzięki 
swej pracy organizatorskiej par­
tia skierowała ku wspólnemu ce 
łowi wszystkie wysiłki ludzi ra­
dzieckich, podporządkowała wszy 
stkie siły i środki kraju spra­
wie rozgromienia wroga. Partia 
mobilizowała klasę robotniczą, 
chłopstwo, inteligencję do ofiar­
nego pokonywania trudności, bu­
dziła potężny entuzjazm pracy, 
oddała gospodarkę narodową w 
służbę frontowi, przekształciła 
kraj w jeden zwarty obóz bojo­
wy. W latach wojny Partia Ko­
munistyczna jeszcze bardziej ze­
spoliła się z narodem, jeszcze ści

Partia Komunistyczna po­
myślnie pełni rolę wodza 

i organizatora mas ludowych, po 
nie waż stanowi bojowy związek 
ludzi wspólnej idei — komunis­
tów, zespolonych jednością po­
glądów, jednością działania i dy- 
scyoliny.

Cała działalność Partii Komu­
nistycznej przepojona jest głębo­
ką wiarą w naród, w energię re­
wolucyjną mas pracujących. Par­
tia nasza wychodzi z założenia, 
że robotnicy i chłopi, twórcy 
wszystkich dóbr w życiu — to 
prawdziwi twórcy historii, że „tył 
ko ten zwycięży i utrzyma wła­
dzę, kto wierzy w naród, kto za­
nurzy się w źródle żywej twórczo 
ści ludowej“. (Lenin). Siła partii 
tkwi w nierozerwalnej więzi z 
narodem. Siła narodu tkwi w je­
go zespoleniu wokół partii.

Cała historia naszej partii to 
marksizm - leninizm w działaniu. 
Kierując się teorią marksistow­
sko - leninowską, znajomością o- 
biektywnych praw ekonomicz­
nych, Partia Komunistyczna o- 
pracowała politykę sprawdzoną 
naukowo i praktycznie, odzwier 
ciedlającą wymogi rozwoju ma­
terialnego życia społeczeństwa, 
podstawowe interest narodu, wy 
stąpiła jako promotor 1 organizator 
energii rewolucyjnej, twórczości 
rewolucyjnej mas. Uogólniając 
przebogate doświadczenia budo­
wnictwa socjalistycznego w 
ZSRR i współczesnego międzyna 
rodowego ruchu wyzwoleńczego, 
J. W. Stalin twórczo rozwinął 
naukę' marksistowsko - leninow 
ską w zastosowaniu do nowych 
warunków historycznych, w wie­
lu dziedzinach wzbogacił teorię 
rewolucyjną nowymi tezami.

Obecnie Partia Komuńistyez 
na rozwiązuje niezmiernie do 

niosłe zadania budownictwa ko­
munistycznego, dalszego umocnię 
nia wielonarodowego państwa 
socjalistycznego, nieustannego 
podnoszenia materialnego i kultu 
ralnego poziomu życia wszyst­
kich ludzi radzieckich. Mamy 
wszystko niezbędne do zbudowa­
nia społeczeństwa w pełni komu­
nistycznego. Niewyczerpane są 
bogactwa naturalne naszego kra­
ju. Mamy potężny przemysł so­
cjalistyczny, wszechstronnie roz­
winięty przemysł ciężki — głów 
ną podstawę ekonomiki socjalisty 
cznej. Przemysł lekki i spożyw­
czy ZSRR jest w stanie zaspoka­
jać rosnące potrzeby mas pracu­
jących miast i wsi. Nasze sow- 
ehozy i kołchozy wyposażone we 
współczesną przodującą techni­
kę mają możność w szybkim tern 
ple zwiększać plony wszystkich 
roślin uprawnych i produktyw­
ność zwierząt gospodarskich sta 
nowiących własność społeczną.

Jednakże dotychczas nie zo­
stały jeszcze rozwiązane pewne 
palące zagadnienia gospodarcze, 
istnieją pozostające w tyle przed 
siębiorstwa, a nawet poszczegól­
ne gałęzie przemysłu, w stanie za 
niedbania są jeszcze pewne koł­

chozy i całe okręgi rolnicze. Or­
ganizacje partyjne, radzieckie, 
związkowe i komsomolskie powo­
łane są do mobilizowania i orga 
nizowania sił twórczych narodu 
radzieckiego w walce o dalszy roz 
wój gospodarki narodowej, o wy 
korzystanie istniejących w prze 
myślę i rolnictwie rezerw i możli 
wości, w celu pomyślnego wyko­
nania zadań postawionych przez 
XIX Zjazd partii.
£3jffcPartia Komunistyczna trosz- 
ŁMczy się nieustannie o zaspo 
kojenie rosnących potrzeb ma­
terialnych j kulturalnych mas pra 
cujących. Troska o szczęście czło 
wieka radzieckiego, o rozkwit ca 
łego narodu radzieckiego jest 
najwyższym prawem dla naszej 
partii.

Sukcesy osiągnięte w rozwoju 
gospodarki socjalistycznej dopro­
wadziły do poważnego podniesie 
nia materialnego i kulturalnego 
poziomu życia narodu radzieckie 
go. Znajduje to wyraz w nie­
przerwanym wzroście dochodu 
narodowego, systematycznym ob 
niżaniu cen towarów masowego 
spożycia, w podnoszeniu real­
nych płac robotników i urzędni­
ków oraz dochodów chłopów. Rok 
rocznie państwo radzieckie zwię 
ksza kredyty na budownictwo 
mieszkaniowe, na ochronę zdro­
wia, na oświatę. Nie znaczy to 
jednakże, iż można poprzestać na 
dotychczasowych osiągnięciach. 
Dlatego partia dokłada wciąż 
nowych starań, aby zwiększyć 
budownictwo mieszkań, szkół, 
szritali i usprawnić organizację 
tego odcinka działalności.

Stała troska partii o rozwój na 
uki, literatury, sztuki zapewniła 
rozkwit kultury radzieckiej, naro 
dowej w formie, socjalistycznej 
w treści. Partia Komunistyczna 
uważa za swój naczelny obowią­
zek nadal nieustannie podnosić 
dobrobyt i poziom kulturalny 
mas pracujących naszego kraju. 

Również w dziedzinie poli­
tyki zagranicznej główna tro 

ska partii polega na tym, aby za 
pewnie narodowi radzieckiemu 
możność pokojowej pracy, utrzy 
mać pokój i nie dopuścić do no­
wej wojny. Partia Komunistycz­
na uważa, że polityka pokoju 
jest polityką jedynie słuszną, od­
powiadającą żywotnym intere­
som narodu radzieckiego i wszy­
stkich innych miłujących pokój 
narodów.

W całej swej polityce zagra­
nicznej nasza partia kieruje się le 
ninowskim wskazaniem o możli 
wości długotrwałego współistnie 
nia^ i pokojowej rywalizacji 
dwóch systemów — socjalistycz­
nego i kapitalistycznego. Po roz­
gromieniu głównych sił interwen 
tów Lenin wskazywał: „Wywal 
czyliśmy sobie warunki, w któ­
rych możemy istnieć obok mo­
carstw kapitalistycznych, zmu­
szonych obecnie do nawiązywa­
nia z nami stosunków handlo­
wych... . Mamy nie tylko chwilę 
wytchnienia —- mamy nowy o-

kres, kiedy podstawy naszej egzy 
stencji międzynarodowej w eieci 
państw kapitalistycznych zosta­
ły wywalczone“.

Lenin wówczas już mówił o go 
spodarczym zainteresowaniu sze­
regu krajów burżuazyjnych w 
wymianie handlowej z Rosją Ra­
dziecką: „Kraje burżuazyjne po­
trzebują handlu z Rosją: wiedzą 
one, że bez takich czy innych 
form wzajemnych stosunków han 
ulowych rozprzężenie u nich bę 
dzie postępowało — podobnie jak 
dotychczas. Pomimo ich przewspa 
niałych zwycięstw, pomimo całej 
bezgranicznej chełpliwości, jaka 
bije z ich gazet i telegramów na 
całym świecie, ich ekonomika roz 
Mada się...“.

Komunistyczna Partia Związ­
ku Radzieckiego nieugięcie kie­
rowała się i kieruje tymi tezami 
Lenina.

Jesteśmy za długotrwałym 
współistnieniem i pokojową rywa 
lizać ją dwóch systemów, ponie­
waż jesteśmy niezłomnie przeko­
nani o przewadze socjalistyczne­
go systemu gospodarki, ustroju 
socjalistycznego, jesteśmy niez­
łomnie pewni swych sił wewnętrz 
nych i nieustannie rosnących sił 
całego obozu pokoju, demokracji 
i socjalizmu. Jednocześnie nie wol 
no nie brać pod uwagę faktu, że 
w obozie imperializmu, rozdziera 
nym przez sprzeczności, coraz wię 
kszy staje się brak stabilizacji w 
gospodarce oraz w polityce kół 
rządzących, dochodzący aż do 
strachu przed pokojem, strachu, 
przed pokojową rywalizacją 
dwóch systemów, do utraty wia­
ry w dalszą trwałość systemu ka­
pitalistycznego. Świadczą o tym 
niektóre wypowiedzi znanych e- 
konomistów europejskich i ame 
rykańskich, którzy przyznają, że 
szybko i nieustannie rośnie gospo 
darka obozu socjalistycznego i de 
mokratycznego i że równocześnie 
zaostrzają się sprzeczności, po­
głębią! a się trudności ekonomicz 
ne w obozie kapitalistycznym. 
Okoliczności te powodują gwał­
towną aktywizację reakcyjnych 
sił imperialistycznych, wzmoże­
nie rozmaitych prowokacji, a- 
wantur i aktów dywersji imperia 
listów przeciwko obozowi socjali 
stycznemu i demokratycznemu, 
Wszystko to sprawia, że jeszęze 
bardziej nieźbędna jest wszet^i- 
stronna troska o zapewnienie na­
leżytej obrony naszej ojczyzny ra 
dzieckiej.

Jednocześnie partia uważa za 
swój święty obowiązek umacniać 
w dalszym ciągu potężny obóz po 
koj-u, demokracji i socjalizmu, za 
cieśniać nadal przyjaźń i solidar­
ność narodu radzieckiego z wiel­
kim narodem chińskim, z masa 
mi pracującymi wszystkich kra­
jów demokracji ludowej.

Nasza partia jest jedyną par 
tią w kraju. Należy do niej 

niepodzielnie kierownicza rola w 
społeczeństwie radzieckim. Spra 
wowanie kierownictwa przez 
Partię Komunistyczną — to decy 
dujący warunek trwałości i nie- 
wzruszoności ustroju radzieckie 
go i »wszystkich sukcesów nasze­
go narodu. Równocześnie należy 
pamiętać, że monopolistyczne sta 
nowdsko naszej partii, w szczegół 
ności w warunkach otoczenia ka 
pitalistycznego, zobowiązuje do 
wysokiej czujności rewolucyjnej 
wobec knowań wroga klasowego. 
Do partii rządzącej, jak niejed­
nokrotnie ostrzegał Lenin, wśliz­
gują się różni karierowicze. Nie 
wolno również zapominać, że wro 
gowie narodu, renegaci burżua­
zyjni, agenci imperializmu mię­
dzynarodowego przybierając zrę­
cznie maskę komunistów usiłowa 
li i będą usiłowali przenikać do 
szeregów partii, aby prowadzić 
dywersyjną, wrogą działalność. 
Dlatego dalsze wzmaganie czuj­
ności rewolucyjnej komunistów 
i całego ludu pracującego jest 
ważnym zadaniem polityczno - 
wychowawczej pracy organizacji 
partyjnych.

Cała półwiekowa historia Ko 
inunistycznej Partii Związku 

Radzieckiego dowiodła ogromnej 
wagi zasad kierownictwa partyj­
nego i norm życia partyjnego o- 
praeowanych przez Lenina. Par­
tia uczy skrupulatnego wprowa­
dzania w życie tych praw budów 
nictwa partyjnego, ścisłego prze­
strzegania naczelnej zasady kie­
rownictwa partyjnego — kolegia! 
ności kierownictwa, wprowadza­
nia w życie wymogów Statutu 
partii. Konieczne jest wykorze­
nienie z praktyki propagandowej 
pracy partii niesłusznego, niemar 
ksistowskiego oświetlenia spra­
wy roli jednostki w historii, wy­
rażającego się w propagowaniu 
obcej duchowi marksizmu-leniniz 
mu idealistycznej teorii kultu jed 
nostki. Kult jednostki jest sprze­
czny z zasadą kolegialności kie­
rownictwa, prowadzi do pomniej 
szenia roli partii, jej ośrodka kie

(Ciąg dalszy na str. 3-ej)
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Chcemy kupować świeże jarzyny &

Łato, to okres, kiedy każdy człowiek najchętniej odżywia się sezono­
wymi warzywami i owocami. Bo to i zdrowo ze względu na dużą zawar­
tość potrzebnych dla organizmu witamin i stosunkowo tanio, i wprowa- 
<dza urozmaicenie do codziennego jadłospisu.

Aby umożliwić gospodyniom trójmiasta zaopatrzenie się w te produ­
kty, miejski handel uspołeczniony zorganizował sprzedaż warzyw nie 
tylko w specjalnych sklepach, ale także prawie we wszystkich spółdziel­
czych sklepach spożywczych oraz na ruchomych wózkach i stoiskach.

nr 258 w miejskiej hali targowej OZH w Gdańsku przy ul. Dłu-

I tu wydawałoby się, że wszyst 
ko jest w jak najlepszym po­
rządku, ale... Mianowicie warzy 
wa, sprzedawane w sklepach 
MHD, PSS czy OZH, są często 
nieświeże i nie odpowiadają ja-

gospodynie* * już zaopatrzyły się w 
produkty do obiadu na rynku. 
Nie zawsze dotrzymywane są ter 
miny dostaw, a ilość zamawia 
nych produktów najczęściej nie 
odpowiada zamówieniom. Odpo-

kością kategorii, do których są1 wiedzialność za te niedokładności
zaliczane. Np. w sklepie warzyw 
niczo - owocowym MHD Nr 50 
w Gdyni ogórki są sprzedawane 
po 3 zł, a więc należą do kat. I. 
(Ogórki najlepsze, odpowiednie 
do kiszenia).

A któraż gospodyni kupi na 
kiszenie te zwiędłe, pożółkłe o- 
górki?

Gdyby jednak ze względu na 
oszczędność chciał ktoś kupić ja 
rzyny II kat., odpowiednio tań 
sze (według ogłoszonego cenni­
ka), nigdzie ich nie znajdzie. A 
czy nieświeże, zwiędłe, niekiedy 
nawet nadpsute jarzyny mogą 
być nadal zaliczane do I katego­
rii?

Nie zawsze sklepy pamiętają o obo­
wiązujących cały handel detaliczny 
/mianach cennika. Np. długi czas w 
sklepach MHD przy ul. 10 Lutego w 
Gdyni (w pobliżu dworca) fasolkę szpa 
ra.gową sprzedawano po 9 zł, mimo że 
cennik podawał 7 zł, jako cenę naj­
wyższą. Również nieświeże warzywa wi 
dzimy w sklepach w Gdańsku (sklep 
MHD nr 55 naprzeciwko dworca gł.) 
i we Wrzeszczu, gdzie kapusta, kala­
repa 1 marchew leżą po kilka dni. 
Wskutek tego gospodynie domowe na­
bywają jarzyny i owoce na targu miej 
skira.

Dlaczego tak się dzieje? Na to 
pytanie kierownicy sklepów zgod 
nie stwierdzają, że wina leży w 
dostawie. Jarzyny i owoce dostar 
czane są w godzinach południo­
wych, a nawet niekiedy i po 
południu, w tym czasie, kiedy

kierownicy sklepów składają na 
Ogrodnicze Zakłady Handlowe, 
te zaś z kolei narzekają na tran 
sport.

Niedociągnięcia te należy 
jak najszybciej usunąć. Nale­
ży przesunąć dostawy na godz, 
ranne i pomyśleć także o godzi 
nach otwarcia sklepów z wa­
rzywami, gdyż obecne godzi­
ny: od 9-ej, a w rzadkich wy 
padkach od 8-mej nie odpo­
wiadają potrzebom ludności. 
Sklepy warzywne powinny 
być otwierane w godzinach 
wcześniejszych, aby kobiety 
pracujące mogły poczynić za­
kupy przed pójściem do 
pracy.

Dużo pozostawia także do ży­
czenia obsługa sklepów. Zdarzają' 
się wypadki, że ekspedientki nie! 
orientują się w gatuńkach sprze­
dawanego towaru, jak np. w skle 
pie MHD nr 89 we Wrzeszczu, 
gdzie pytanie klienta, czy jest 
marchew —- karotka — wprowa 
dziło ekspedientkę w nielada za­
kłopotanie.

Dobrze byłoby, gdyby kierow­
nictwo handlu detalicznego od­
powiednio pouczyło swój perso­
nel, jaki towar sprzedaje i wpro 
wadziło na wywieszkach obok 
cen nazwę danego warzywa 
jak to np. stosuje stoisko GSS

w Gdańsku. a
Trzeba pamiętać również o 

estetyce wystaw. „Przoduje“, nie­
stety w ujemnym znaczeniu, no- 
wootwarty sklep PSS z warzy­
wami w Gdyni przy ul. 10 Lu­
tego 25. Taka wystawa nikogo 
nie zachęci do odwiedzenia skle­
pu.

O tym, że wszystkie te niedo­
ciągnięcia mogą być usunięte, 
świadczy fakt, że nie wszystkie 
sklepy mają tyle braków. Za przy 
kład może służyć wzorcowy sklep

giej, gdzie warzywa i owoce są 
zawsze świeże i estetycznie pou­
kładane w przeznaczonych na 
ten cel skrzynkach, a obsługa 
jest szybka i uprzejma.

Kierownictwo handlu powinno 
wykazać więcej troski o konsu­
menta, dostosować się do jego 
potrzeb i życzeń. A uśmiech za­
dowolenia odchodzącego od lady 
klienta i zwiększone obroty bę­
dą oznaką, że handel uspołecz­
niony należycie wywiązuje się 
ze swych zadań. W. 2.

iilrzyray na ekranach Wybrzeża ?
Na ekran kina „Atlantic“ w Gdyni 

wchodzi postępowy, realistyczny film 
produkcji włoskiej pt. „NAJPIĘKNIEJ 
SZA". Obraz ukazuje kulisy skomer­
cjalizowanej produkcji filmowej i „ka­
rierę“ artystyczną w kapitalistycznym 
ustroju.

Rzemiosfa-wsi
Doceniając ważność termi­

nowego sprzętu zbóż i dokona 
nia omłotów, 35-osobowa bry­
gada sekcji drzewnej rzemiosła 
indywidualnego przy Cechu 
Rzemiosł Różnych w Gdań­
sku, z prezesem ob. Smereteń 
skim na czele, zgłosiła chęć 
czynnej pomocy rolnikom.

Rzemieślnicy gdańscy zobo 
wiązali się przepracować je­
den dzień roboczy w okresie 
i w gospodarstwie, które wy 
znaczy im Zarząd Okręgowy 
PGR-ów. Inicjatywa ta jest 
godna pochwały h należy 
przypuszczać, zostanie pod­
chwycona przez inne sekcje 
rzemiosła i zakłady pracy.

(d)

W roli głównej występuje znakomita 
artystka włoska Anna Magnanl znana 
u nas z filmów „Rzym — miasto ot­
warte“ i „Człowiek bez jutra". Auto­
rem scenariusza jest czołowy włoski 
dramaturg filmowy Cezare Zavattini. 
Reżyseria L. Visconti.

„WĘGIERSKIE MELODIE“— to film 
o narodowym kompozytorze węgier­
skim Franciszku Erkełu. Akcja filmu! 
rozgrywa się w latach 1837—1867 w 
czasie nieustannych walk narodu wę­
gierskiego o wyzwolenie spod jarzma 
Austrii.

Film. dzieło reżysera M. Keletiego, 
laureata nagrody im. Kossutha, na 
VII Międzynarodowym Festiwalu Fil­
mowym w Karlovych Varach został 
wyróżniony, jako najlepszy film muzy­
czny,

(r. o.)

MIGAWKI
D-efefcty świetlne

T ATARNIA morska we Wrze 
szczu — dziwią się nocni prze 

chodnie? — Nie. to tylko kapry­
sy albo skutki złego umocowa­
nia przewodów elektrycznych na 
słupie przy zbiegu ulic Morskiej 
i Grunwaldzkiej. One to są poić o 
dem samozapalania się i gaśnie 
da latarni, która powinna ośićie 
tlaó skrzyżowanie ulic.

Podobno hazardziśd robią już 
zakłady:*« jak długo wytrzyma 
„nerwowo“ żarówka tej latanii?

(zt)

„Wąskie gardło“
PRZEZ Sopot przewijają\ się set 

-* ki wczasowiczów, którzy, zwie 
dzając trójmiasto, korzystają z do 
godnego środka komunikacji, ja­
kim jest kolej elektryczna. Toteż 
na peronie pociągów elektrycz­
nych przez cały dzień panuje oży 
wiony ruch.

Utrapieniem podróżnych jest 
wąskie, zawsze zatłoczone przej­
ście z peronu do tunelu,

Ponieważ, jak nam się wyda­
je, nie ma realnych możliwości 
rozszerzenia „wąskiego gardła“ w 
jakiś inny sposób, proponujemy

zlikwidować nadmierny tłok v) 
przejściu (a tym samym — po­
wód niezadowolenia pasażerów) 
uruchomieniem drugiego przejś­
cia po drugiej stronie budki nie 
tylko w godzinach rannych i po­
południowych, a,le iv ciągu całego 
dnia — przynajmniej w sezonie, 
letnim, (e. h.)

% 4 X.

;ixii

W nowym urzędzie pocztowym w

50-lecis Komunistycznej Partii Związku Radzieckiego
(1903 - 1953)

25
»(Dokończenie ze str. 2-ej) 

równi czego, do obniżenia aktyw­
ności twórczej mas partyjnych i 
narodu radzieckiego i nie ma nic 
wspólnego z marksistowsko - le­
ninowskim pojmowaniem ogrom­
nego znaczenia nadającej kieru 
nek działalności naczelnych in­
stancji i czołowych działaczy. Par 
tia wychodzi z założenia, że tylko 
doświadczenie kolektywu®, kolek 
tywna mądrość Komitetu Cen­
tralnego, opierającego się na nau 
kowej podstawie teorii marksi­
stowsko - leninowskiej i na sze­
rokiej inicjatywie kadr kierow­
niczych, zapewnia właściwe kie­
rowanie partią j krajem, niewzru 
szoną jedność i zwartość szere­
gów partii, pomyślną budowę 
komunizmu w naszym kraju.

Potężnym środkiem rozwijania 
demokracji wewnątrzpartyjnej 
ulepszania kierownictwa kole 
gialnego w walce z niedociągnię­
ciami i chorobliwymi zjawiskami 
jest samokrytyka, a w szczególno 
ści krytyka oddolni. Śmiało roz­
wijając krytykę i samokrytykę 
partia wzmaga aktywność twór­
czą komunistów i wszystkich lu­
dzi pracy, kieruje ich wysiłki ku 
przezwyciężeniu niedociągnięć i 
trudności, doprowadza do ogólne 
go rozwoju na wszystkich odcin­
kach budownictwa komunistycz 
nego.

MPrzedmiotem szczególnej tro 
ski partii jest marksistowsko- 

leninowskie wychowanie komuni 
stów. Nieustanny wzrost pozio­
mu ideowego członków i kandy­
datów partii — to decydujący wa 
runek podniesienia ich czołowej 
roli we wszystkich dziedzinach 
żyda, rozwijania aktywności mas 
pracujących.

Obecnie w pracy propagando-

przechodzenia od socjalizmu 
do komunizmu ogromnego znaczę 
nia nabiera komunistyczne wy­
chowanie mas pracujących. Nie 
wolno zapominać, że w naszym 
społeczeństwie nie zniknęły jesz­
cze bynajmniej przeżytki kapi­
talizmu ze świadomości ludzi. Nie 
jesteśmy również zabezpieczeni 
przed przenikaniem do nas ob­
cych poglądów, idei i nastrojów 
ze strony otoczenia kapitalisty­
cznego i ze strony ludzi zarażo­
nych przeżytkami burżuazyjny- 
r ' w tym przeżytkami nacjonali­
stycznymi. Partia Komunistycz 
na stawia zadanie znacznego pod­
niesienia poziomu całej pracy po 
lityczno - wychowawczej wśród 
mas, wychowania komunistów i 
całego narodu w ćuchu niezłom­
nej wiary w niezwyciężoność wieł 
kiej sprawy komunizmu, bezgra­
nicznego oddania partii i ojczyż 
nie socjalistycznej.

Za swój święty obowiązek u- 
waża partia wychowanie mas pra 
cujących w duchu patriotyzmu ra 
dzieckiego i niezłomnej przyjaźni 
narodów ZSRR, w duchu interna 
cj omal izmu proletariackiego i bra­
terskiej więzi z masami pracują 
cymi wszystkich krajów. Należy 
walczyć zdecydowanie z przeja­
wami nacjonalizmu burżuazyjne 
go, przeciwko rozkładowej ideo 
logii burżuazyjnej.

MW dziedzinie polityki we­
wnętrznej partia uważa za 

jedno z najważniejszych swych 
zadań dalszą nieustanną troskę 
o maksymalne zaspokojenie sta­
le rosnących potrzeb ludzi radziec 
kich. Na gruncie wzrostu gospo-

wej naszej partii bardziej niż darki narodowej stopa życiowa 
kiedykolwiek, należy usunąć do ludzi pracy w społeczeństwie so- 

ktrynerski, dogmatyczny stosu­
nek do studiowania teorii mark­
sistowsko - leninowskiej. Wycho 
dząc z założenia, że teoria marksi 
stowsko - leninowska nie jest 
dogmatem, lecz wytyczną działa
ma, partia żąda od Komunistów 
rozumienia twórczego charakte 
ru marksizmu - leninizmu, przy­
swajania sobie nie poszczegól­
nych sformułowań ł cytat, lecz 
rzeczywistej istoty zwycięskiej, 
przeobrażającej świat, rewolu- 
cyjnej nauki Marksa - Engelsa- 
Lenina - Stalina. Tego właśnie 
uczy nas cała historia Komunisty 
cznej Partii Związku Radzieckie
m.

Zapominanie o tych tezach, lek 
eeważący stosunek do teorii mar 
ksistowsko - leninowskiej prowa­
dzi nieuchronnie do ciasnego 
praktycyzmu, do zatracenia pens 
pektywy w pracy. Nieumiejęt­
ność wiązania bieżących spraw 
praktycznych z podstawowymi 
politycznymi zadaniami partii, z 
jej walką o zwycięstwo komuniz 
mu prowadzi nieuchronnie do te 
go, że tacy zasklepiający się w 
drobiazgach praktycy ponoszą 
fiasko również w swej pracy prak 
tycznej,

cjalistycznym będzie nieustannie 
wzrastała, a ich potrzeby mate­
rialne i kulturalne zaspokajane 
będą coraz obficiej i wielostron- 
niej.

W dziedzinie polityki zagrani­
cznej partia będzie konsekwent­
nie kontynuowała politykę u- 
trzymania i utrwalenia pokoju, 
politykę współpracy ze wszystki­
mi krajami i rozwijania z nimi 
stosunków handlowych na zasa­
dzie przestrzegania wzajemnych 
interesów. Jedynie trwały pokój 
między narodami stwarza niez­
będne warunki dla dalszego nieu 
stannego rozwoju gospodarki so 
cjalistvcznej, dla zapewnienia 
szczęśliwego i dostatniego życia 
mas 'racująeyeh naszego kraju.
^■»Potężnym narzędziem w 

» walce o zbudowanie społe­
czeństwa komunistycznego jest 
nasze państwo radzieckie, które­
go granitowe fundamenty założył 
Wielki Lenin. Partia Komunisty­
czna stawia sobie za zadanie dal 
sz" umocnienie wielonarodowe­
go państwa radzieckiego, zacieś 
nienie sojuszu klasy robotniczej
i chłopstwa, przyjaźni narodów, ^ ^ ^ _
wszechstronne umocnienie aktyw Michalska^ Leon Micnalskl" wi

nei obrony naszej ojczyzny przed 
agresywnymi poczynaniami jej 
wrogów. Umacnianie państwa ra 
dzieckiego — to obowiązek patrio 
tyczny i równocześnie święty o- 
bowiązek interna c j onalistyczny 
mas pracujących naszego kraju.

* * »
W ścisłej jedności z narodem 

partia nasza pewnie kroczy do 
nowych zwycięstw. Niedawne 
Plenum lipcowe Komitetu Central 
nego Komunistycznej Partii 
Związku Radzieckiego z nową si­
łą zamanifestowało niewzruszo­
ną jedność naszej Partii Komu­
nistycznej, jej bojową gotowość 
wykonania stojących przed nią 
zadań w dziedzinie noli tyk i wew 
nętrznej i zagranicznej.

Pod sztandarem leninizmu, pod 
przewodem . Partii Komunistycz­
ne^ — naprzód do triumfu komu 
nizmu!

WYDZIAŁ PROPAGANDY 
I AGITACJI KC KPZR 
INSTYTUT MARKSA — 
ENGELSA — LENINA — 

STALINA PRZY KC 
KPZR

W nowoodbudowanych kamieniczkach przy ul. Długiej pod nr 23 zna­
lazł siedzibę Obwodowy Urząd Pocztowy Gdańsk 1, przeniesiony 26 hm. 
z iii. Bojowców 7/8.

Podkreślić należy wielką ofiarność pracowników urzędu, którzy bez 
względu na wiek i stanowisko własnymi siłami dokonali w ub. niedzie­
lę przenosin, dając dowód wysokiego wyrobienia społecznego i w całej 
pełni wykonując podjęte zobowiązanie nieprzerywania obsługi klientów.

Obszerna, czysta sala listonoszy, estetyczny, pełen światła holi, lep­
sze warunki pracy dla całej załogi i piękne wnętrze zabytkowego budyń 
ku, oto niektóre cechy oddanej do użytku mieszkańców Gdańska pla- 
córvkl pocztowej.

Na zdjęciu: wnętrze Urzędu Pocztowego n*r 1 wraz z jego pierwszy­
mi interesantami.

TEATRY
Teatr Wielki — Gdańsk — ,,Halka“

— godz, 19.
Teatr Dramatyczny — Gdynia —t

„Intryga i miłość“ — godz. 19—22, 
Teatr Kameralny ■— Sopot — „Oso** 

bliwe zdarzenie“ — godz. 19,30—21,30,
KINA

według informacji Okr. Zarządu Kia 
w G/iańskn

GDANSK — „Przyjaźń“ —> „Cesar«* 
ski piekarz“ 1 s, — godz. 18, 2(h
WRZESZCZ — „Bajka“ — remont/ 
„ZMP-owiec“ — „My urwisy“ — godz. 
16, 18, 20. NOWY PORT — „1-szy Maja**
— „Dwaj żołnierze“ — godz. 18, 29, 
OLIWA — „Delfin“ — „Wielkie polo«* 
wanie“ — godz. 16, 18, 20.

Fotoplastykon — Wrzeszcz — Grun* 
waldzka 44 — „Riwiera włoska“, 

Cl’RK Nr 4 — Gdańsk — przedstaw 
Wienie godz. 19,30

SOPOT — „Bałtyk“ — „Delegat flo? 
ty" — godz. 16.30, 18.30, 20.30. „P<^
ionia“ — ..Pomysłowy sprzedawca" 
godz. 16. 18, 20.

GDYNIA — „Atlantic“ —- „Cztery p$ 
kolenia“ — godz. 16 30, 18.30, 20.30, 
„Goplana — „Futro p. Krygiera" —• 
godz. 16, 18, 20. „Warszawa“ — „Zagu- 
bione melodie" — godz. 16, 18, 20. CHS 
LONIA — „Promień“ — „Aktorka“ — 
godz. 18, 20. GRABÓWEK — „Fala“ -** 
„Pocałunek na stadionie" — godż. 18, 
20. ORŁOWO — „Neutun“ — „Pan No 
wak" — godz. 18, 20.

FotoniatOkon — Gdynia — Włady­
sławy TV 28 — „Indie“.

CYRK Nr 1 — Gdynia — przedsta­
wienie sodz. 19,30.

WEJHEROWO — „Świt“ — „Ślub Z 
przeszkodami“. LĘBORK — „Fregata“
— „Trójka trefl“. PRUSZCZ — /Kra­
kus“ — „Statek pułapka“. PUCK —> 
„Mewa“ — „Dumna królewna“. JAS­
TARNIA — „Hel“ — „Wesołe kumosz­
ki z Windsoru“. ŁEBA ■— „Rybak“ — 
„Przybrana córka“.

* PTEK1 DYŻURNE 
GDAŃSK — ul. Al. Rokossowskiego 

35 — tel. 351-22. NOWY PORT — ul, 
Ollwska 82/4 — tel. 415-75. ORUNIA
— ul. Jedn. Robotniczej 111 — tel, 
■>47-27. WRZESZCZ — ul. Grunwaldzka 
52 — tel. 423-06. SOPOT — ul. Ro­
kossowskiego 21 — tel. 510-18 OLIWA
— ul. Kaorów 4 — tel. 427-02. ORŁO­
WO — ul. Bob Stalingradu 66 — tel,. 
9124. GDYNIA — ul. Starowiejska 34
— tel 18-55. GRABÓWEK — ul. Czer 
wonych Kosynierów 137 — tel. 22-88.

POGOTOWIE
GDANSK-WRZESZCZ — Ratunkowe 

i położnicze — tel. 41-000 i 09 Grun­
waldzka 2 czynne cała dobę. Dziecię­
ce _ tel. 09 od g. 19 do 7. GDYNIA
— rat. — Skwer Kościuszki 14 telefon 
10-00.

STRAŻ POŻARNA — telefony: 
Gdańsk — 08, Gdynia — 08, Sopot 

511-00.
WYSTAWY

Muzeum Pomorskie w Gdańsku —? 
otwarte codziennie (z wyjątkiem po­
niedziałku) od 10—15. W niedziele od 
10—18. Prócz stałej ekspozycji czyn­
na jest wystawa: „Gdańsk wczesno-'
średniowieczny w świetle wykopalisk“)

Książeczka PKO 
przyjacielem człowieka pracy

W trosce o wszechstronny rozwój kultury narodowej

Przyznanie nagród państwowych za rok 1953
(Dokończenie)

DZIAŁ LITERATURY I SZTUKI 
SEKCJA LITERATURY

NAGRODA I STOPNIA
Zofia NAŁKOWSKA — za całokształt 

twórczości literackiej w związku z 
50-leciem twórczości.
NAGRODY II STOPNIA

1. Jerzy PUTRAMENT — za po­
wieść pt. „Wrzesień“.

2. Adam WAŻYK — za twórczość po­
etycką i przekłady w dziedzinie po­
ezji.
NAGRODY III STOPNIA

1. Helena BOBIŃSKA — za powieść 
pt. „Soso“.

2. Mirosław ŻUŁAWSKI — za po­
wieść pt. „Rzeka czerwona“.

3. Stefan SREBRNY — za przekład 
„Tragedii“ Ajschylosa.

4. Stanisław ZIELIŃSKI — za po­
wieść pt. „Ostatnie ognie“ i „Jeszcze 
Polska“ (I l II tom).

5. Aleksander MALISZEWSKI — za 
sztukę pt. „Droga do Czarnolasu“.

6. Wojciech ŻUKROWSKI — za po­
wieść pt. „Dni klęski“.

7. Marian BRANDYS — za tom o- 
powiadań pt. „Dom odzyskanego dzie­
ciństwa“.

SEKCJA PLASTYKI 
NAGRODY II STOPNIA

1. Zbigniew PRONASZKO —• za twór 
czość w dziedzinie portretu a w szcze­
gólności za portret Solskiego.

2. Stanisław HORNO-POPŁAWSKI —
za rzeźby: „Matka Belojannisa“ ł
„Głowa gwardzisty".

3. Henryk TOMASZEWSKI — za 
twórczość w dziedzinie plakatu.

4. Jan Seweryn SOKOŁOWSKI — 
za wprowadzenie malarstwa ścienne­
go do architektury Warszawy, a w 
szczególności za koncepcję i twórczy 
wkład w realizację polichromii Rynku 
Starego Miasta.
5. NAGRODA ZESPOŁOWA

Zofia ARTYMOWSKA. Roman AR- 
TYMOWSKI. Edmund BURKE. Hele 
na GRZEśKIEWTCZ. Lech GRZF.ŚKIE- 
WICZ, Zofia KOWALSKA-CZARNOC- 
KA. Krystyna KOZŁOWSKA, Halina

told MILLER, Jacek SEMPOLIŃSKI, 
Juliusz STUDNICKI, Bohdan URBA­
NOWICZ. Waldemar WDOWICKI, 
Jan ZAMOJSKI, Hanna ŻUŁAWSKA, 
Jacek ŻUŁAWSKI — za twórczy wkład 
i realizację polichromii! Rynku Starego 
Miasta.
NAGRODY III STOPNIA

1. Olga SIEMASZKÓW A — za osiąg­
nięcia twórcze w zakresie ilustracji 
książek dla djbeci.

2. Rafał POMORSKI — za „Pejzaż 
Śląski“.
" 3. Magdalena WIĘCKÓWNA — za 
grupę figuralną pt. „Górnicy".

4. Walerian BOROWCZYK — za ry­
sunki satyryczne.

5. Tomasz GLEB — za cykl rysun­
ków pt. „Walczące Getto".

6. Józef MROSZCZAK — za twór­
czość w dziedzinie plakatu.

SEKCJA MUZYKI
NAGRODY II STOPNIA

1. Bolesław SZABĘLSKI — za HI 
Symfonię.

2. Lech. WÓJCIKOWSKI — za dzia­
łalność artystyczną w dziedzinie bale­
tu.

3. Wanda WIŁKOMIRSKA — za wy­
bitne osiągnięcia artystyczne w dzie­
dzinie wiolinistykl.
NAGRODY III STOPNIA

1. Zdzisław GÓRZYŃSKI — za wy­
bitną działalność dyrygencką w kraju 
i za granicą.

2. Stanisław SKRÖWACZEWSKI •— 
za „Kantatę o Pokoju" do słów Bro­
niewskiego.

3. Jadwiga MIERZEJEWSKA — za 
układy choreograficzne amatorskich 
zespołów artystycznych.

SEKCJA TEATRU
NAGRODY II STOPNIA

1. Erwin AXER — za inscenizację i 
reżyserię sztuki Emila Zegadłowicza 
pt. „Domek z kart“.
2. NAGRODA ZESPOŁOWA 

za wysławienie sztuki Aleksandra 
Fredry pt. „Zemsta“ w Państwowym 
Teatrze Narodowym im. Wojska Pols­
kiego w Warszawie. Bohdan KORZE-

’Jan KURNAK0VVICZ — za rolę Cześ 
nika.
3. NAGRODA ZESPOŁOWA

za wystawienie sztuki, Lwa Tołsto­
ja pt. „Płody edukacji“ w Państwo 
wym Teatrze im. J. Słowackiego w 
Krakowie: Władysław KRZEMIŃSKI
— za reżyserię, Karol FRYCZ — za 
dekorację, Zdzisław MROŻEWSKI i 
Zofia JAROSZEWSKA — za kreacje 
aktorskie.

4. Irena KWIATKOWSKA — za wy­
bitne osągnięcia aktorskie w dziedzi­
nie satyry, w szczególności w progra­
mach Teatru Satyryków w Warsza­
wie.
NAGRODY III STOPNIA £.
1. NAGRODA ZESPOŁOWA

Zespół Państwowego Teatru Współ­
czesnego w Warszawie w osobach: Hen 
ryk BOROWSKI, Danuta SZAFLARS- 
KA, Stanisław JAŚKIEWICZ, Tade­
usz BIAŁOSZCZYŃSKI — za kreacje 
aktorskie w sztuce Emila Zegadłowi­
cza pt. „Domek z kart“.

2. Aleksander BARDINI — za lnsce 
nizację i reżyserię sztuki Kazimierza 
Brandysa pt. :„Sprawiedliwi ludzie" w 
Państwowym Teatrze Kameralnym w 
Warszawie.
3. NAGRODA ZESPOŁOWA

Zespół Państwowego Teatru śląskie 
go im. St. Wyspiańskiego w Stalino- 
grodzie — Roman ZAWISTOWSKI —• 
za reżyserię sztuk: Juliusza Słowackie 
go pt. „Mazepa“ i Aleksandra Korniej 
czuka pt. „Zagłada eskadry“, Gustaw 
HOLOUBEK, Józef PARA, Bolesław 
SMELA — za kreacje aktorskie w 
tych sztukach.

4. Krystyna SKUSZANKA — za lnsce 
nizację i reżyserię sztuki Bill-Biełocer- 
kowskiego pt. „Sztorm" w Państwo­
wym Teatrze Ziemi Onolskiej w Opolu.

5. Kazimierz DEJMEK — za reżyse­
rię sztuki Bogusławskiego pt. „Hen­
ryk VI na łowach" oraz sztuki Nazi- 
ma Hikmeta pt. „Opowieść o Turcji“ 
w Państwowym Teatrze Nowym w Ło­
dzi.

6. Jakub ROTBAUM — za adaptacje 
sceniczną powieści Juliana Stryjków'

SEKCJA FILMU

NIEWSKI — za opracowanie dramatur skiego pt. „Bieg do Fragala“ oraz za 
giczne i reżyserię, Władysław DA- | reżyserię tej sztuki w Państwowym Te
SZEWSKI — za opraw« scenograficzną, «trze Dramatycznym we Wrocławia,

NAGRODA I STOPNIA 
NAGRODA ZESPOŁOWA 
Za realizację filmu pt. „Żołnierz zwy 

cięstwa“ — Wanda JAKUBOWSKA —« 
reżyser, Stanisław WOHL — operator. 
NAGRODA II STOPNIA <
NAGRODA ZESPOŁOWA 

za kreacje aktorskie w filmie pt, 
„Żołnierz zwycięstwa“ — Józef WY* 
SZOMIRSKI — za rolę Generała świej? 
czewskiego, Barbara DRAPIŃSKA *-» 
za rolę Wali.
NAGRODA III STOPNIA
1. NAGRODA ZESPOŁOWA

Za realizację filmu dokumentalnego 
pt. „Ślubujemy“ — Jerzy BOSSAK — 
autor scenariusza ł reżyser, Sergiusz 
SPRUDIN — operator, Olgierd SAMU 
CEWICZ —• operator.
2. NAGRODA ZESPOŁOWA 

za realizację filmu dokumentalnego
pt. „Warszawa“ — Ludwik PERSKI — 
współautor scenariusza i reżyser. Ka­
rol MAŁCUŻYŃSKI — współautor sce­
nariusza, Stanisław JANKOWSKI 
Współautor scenariusza.
3. NAGRODA ZESPOŁOWA 

Zespół Polskiej Kroniki Filmowej
za dotychczasowe osiągnięcia filmowe 
— Helena LEMAŃSKA —• redaktor na­
czelny, Władysław FORDERT — ope­
rator, Franciszek FUCHS — operator, 
Karol SZCZECIŃSKI — operator. Wik 
tor JANIK - JOHANNES — operator, 
Mieczysław WIESIOŁEK — operator, 
Wacław KAŹMIERCZAK — montaży 
sta, Andrzej ŁAPICKI — lektor.

SEKCJA ARCHITEKTURY i 
NAGRODA II STOPNIA 
NAGRODA ZESPOŁOWA 

Mgr inż. arch. Mieczysław RUŹMA, 
główny projektant, mgr inż, arch. Te­
odor BURSZE, mgr inż. arch. Jan 
BIEŃKOWSKI, mgr inż. arch. Jan DĄ 
BROWSKI, mgr inż. arch. Jan GRU­
DZIŃSKI, mgr inż. arch. Anna BOYE- 
GUERQUIN. mgr inż. arch. Krysty­
na KOGNQWICKA, mgr inż. arch. Ha 
lina KOSMóLSKA . SZULC, mgr inż. 
arch. Stefan KRASIŃSKI, mgr inż. 
arch, Wacław PODŁEWSKT. mgr inż. 
arch. Włodzimierz WAPIŃSKI, mgr. 
inż. arch. Stanisław ŻARYN — za 
twórczą rekonstrukcję arehiteklonicz 

tną Rynku Starego Miast«

J
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iłumych mmea
I W MHD TEŻ MOŻNA KUPIĆ

Z naszego obserwatorium
„Dla znawców“

Tu potrzebna Jest 
pomoc

Władza ludowa otacza wielką 
troską i opieką uzdolnioną mło­
dzież naszego kraju, która obec­
nie może w pełni rozwijać swoje 
talenty i zamiłowania. Naszym 
hasłem jest: „Żaden talent nie 
może być zmarnowany!“

Do teatralnego zespołu ama­
torskiego ZZK w Gdyni należy 
również 18-letnia Jadwiga Ła­
pek, sierota po kolejarzu, pracu­
jąca w Biurze Eksploatacji PKP. 
Od trzech lat gdyńscy kolejarze 
i zaproszeni na występy goście

podziwiają czysty, piękny sopran 
Jadzi, która zawsze bardzo chęt­
nie śpiewa. Niestety, tylko na 
zachwytach kończy się zaintereso 
nie jej głosem.

# Młodociana śpiewaczka, stra­
ciwszy oboje rodziców, zdana 
jest tylko na własne siły. Po 
pracy Jadzia wraca do hotelu ro 
Lotniczego w Oliwie, w którym 
mieszka, i sama ćwiczy swoje pio 
senki. Kiedy zwróciła się do Szko 
ły Muzycznej w Sopocie z prośbą 
9 przyjęcie jej, odpowiedziano, 
że... nie ma już wolnych miejsc.

tJważam, że takie formalistycz- 
ne podejście do sprawy nie jest 
właściwe. Czyż można pozwolić

na to, aby marnował się dobry 
głos, który może zasilić kadry na­
szych śpiewaków zawodowych?

Moim zdaniem, należałoby nie­
zwłocznie przyjąć Jadwigę La­
ni ek do jednej ze szkół muzycz­
nych w trójmieście i otoczyć wła 
ściwą opieką. Powinno to nastą-i

pić w jak najkrótszym czasie, 
gdyż dziewczyna, pozostawiona 
samopas, bez fachowego kierow­
nictwa, zdziera swój piękny głos 
i traci cenny czas, który mogła­
by poświęcić pracy nad sobą.

Regina Osowicka 
Gdynia

Rowery już nie blokują dojścia do 
tapczanów w magazynie sklepu MHD 
nr 28 w Sopocie, a dwukołowe wehiku­
ły zostały tam dlatego ulokowane, że 
nie było jeszcze gotowego rozdzielni­
ka na poszczególne sklepy — wyjaś­
nia dyrekcja'MHD na naszą not. pt. 
„A Jednak ja chcę kupić".

Jak się więc teraz okazuje, może­
my kupować tapczany i w POT i w 
MHD, bylebyśmy je mieli tylko gdzie 
wstawiać.

n EWNEGO pięknego ranka 
-* niecodzienny plakat uderzył 
oczy przechodniów zachodnio - 
niemieckiego przemysłowego mia­
sta Gelsenkirchen.

„Dla znawców! — kusił on 
z natrętnym reklamiarstwem. 
— Koncert muzyki wojskowej 
h. orkiestry spadochroniarzy.

^ SPORT # SPORT » SPORT •SPORT • SPORT4
%

Mistrzostwa CRZZ w ujęciu naszego fotoreportera

ŚRODA — 29. 7. 1953.
6.30 — DZIENNIK. 6.45 — Muzyka. 7.48
— Stan pogody. 7.55 — Wiad. 8.00 — 
Muzyka rozr. 8.15 — Serwis CZRM dla 
rybaków. 11.40 — Komunikaty. 11.45 — 
Głos mają kobiety. 12.04 — DZIEŃ 
NIK. 12.15 — Radziecka muzyka ludo 
wa. 12.45 — Aud. dla wsi. 13.00 
„Wieś tańczy i śpiewa". 13.15 — Kom. 
PIHM. 13.16 — Kwadrans walców. 13.30
— Koncert solistów. 13.55 — Komun!
kąty. 14.05 — Informacje. 14.10 — Buł 
garskie pieśni ludowe. 14.30 — Muzyka 
operetkowa. 15.09 — Kom. o stanie
wód. 15.10 —- Aud. pt. „W oczach cu­
dzoziemców". 51 30 — Aud. dla dzieci.
16.00 — Recital skrzypcowy. 16.21 — 
Piosenki operetkowe. 16.40 — Aud. dla 
młodzieży. 17.00 — Wiad. 17.15 — Mu­
zyka symf. 17.35 — Rep. z Fabryki O- 
brabiarek. 17.45 — „Z piosenka po śwle 
Cie". 18.00 — PRZEGLĄD WYDARZEŃ. 
18.10 — Ulubione melodie. 18.30 — 
Pog sportowa. 18.40 — Utwory fortep.
19.00 — Książki, które na was czeka­
ją. 19.30 — Muzyka i akt. 20.00 — „Po 
wrót do domu" — ode. 9 pow. St. Wy 
godzkiego, 20.20 — Koncert. 20.58 — 
Kom. PIHM. 21.00 — DZIENNIK. 21.26
— Wiad. sportowe. 21.32 — Muzyka ta

neczna. 22.20 — Pieśni i duety
mulickiego pt. „Opowiadanie o starej 
Mendelsohna. 22.20 — Serwis CZRM 
dla rybaków

Pchnięcie kulą wygra! Prywer Świetny wynik uzyskał na 800 Bocianówna kończy zwycięsko Wojnarowska (Spójnia _
(Włókniarz). Jeżeli w Bukareszcie m Korban (Spójnia — Gdańsk) sztafetę dla gdańskich Budowla- Gdańsk) zajęła w rzucie dyskiem
zechce on zając punktowane miej _ 1:52 5 Czas 50 0 - równv rekardo 11 miejsce <38’44> legając tylko
see, musiałby rzucac w granicach ’ ' _ . , nycn- czas 5W,U równy rekorüo 0 40 cm Konlkównie.
swego życiowego rekordu —16,01 zdjęciu: Korban przy zej- W| CRZZ,
Na mistrzostwach CRZZ miał on ściu z bieżni, za nim jego trener
15,05. Żyliński.

, Wszystkie zdjęcia St. Kaczorowski.

Aleksander Mańkowski (Bu- Na podium zwycięzców czoło- 
dowlani — Gdańsk) uzyskał naj- wa trójka polskich plotkarek, 
lepszy tegoroczny wynik w Pol- Całkowity triumf odniosły tu lek 
see na 10.000 m — 31:55, który koatletki Budowlanych. W śsrod- 
jednocześnie jest rekordem CRZZ ku Bocianówna, po bokach Minie 
i ©kręgu gdańskiego. ka i Czeszko.

SPARTAKIADA
WOJSK LOTNICZYCH 

rozpocznie się dzid w Gdańsku
Dziś w środę rozpoczyna 

się na Wybrzeżu Ogólnopol­
ska Spartakiada Wojsk Lotni 
czych. Zgromadzj ona 1200 za 
wodniczek i zawodników, któ 
rzy wezmą udział w rozgryw 
kach w lekkoatletyce, w strze 
laniu, w piłce nożnej, siat­
kówce, koszykówce i pływa­
niu.

Zawody lekkoatletyczne prze 
prowadzone zostaną na sta­
dionie Budowlanych we Wrze 
szczu. Początek dziś o godz.

8 rano. O godz. 17 odbędzie 
się (również na stadionie) uro 
czyste otwarcie Spartakiady. 
Wstęp bezpłatny.

Zawody pływackie rozegra­
ne zostaną w sobotę i nie­
dzielę na Polance Redłow­
skiej w Gdyni, siatkówka i 
koszykówka na boisku przy 
ul. Konopnickiej we Wrzesz­
czu, a półfinały i finały w pil 
ce nożnej w sobotę i niedzie­
lę na stadionie Budowlanych 
we Wrzeszczu.

W ■mundurach! Wielki cap* 
strzylc! Godzinny koncert Ły­
czek.

Przechodnie, wśród których nie 
brakło robotników, przetarli o- 
czy ze zdumienia i rozejrzeli się, 
czy nie dostrzegą przypadkiem na 
bramach domów chorągwi ze swa 
stykami, portretów Fuehrer a i na 
pisów „Deutschland erwache!“

Nie, tych atrybutów faszyzmu 
jeszcze nie zauważyli. Ale nie­
zwykły plakat unaocznił im do­
statecznie wymownie groźbę fa­
szyzmu, jakim błogosławiony 
przez ' Biały Dom i Watykan 
Adenauer chce ich „uszczęśli- 
vńć“. Pod naciskiem pełnych obu 
rżenia protestów ludności, magi­
strat Gelsenkirchen musiał zaka­
zać koncertu „byłych spadochro­
niarzy w pełnym uniformie

Koncert więc nie odbył się. Ale 
na brukach zachodnio - niemiec­
kich miast spacerują, swobodnie 
ludzie, którzy Niemcom i Euro­
pie nie taki „koncert“ zgotować 
by chcieli. A więc b. marszałek 
polny Kesselring, skazany swego 
czasu na śmierć przez sąd tvoj- 
slcoivy tue Włoszech, d,ziś najle- 
galniejszy przewodniczący najle- 
galniejszego w świecie „Stahl- 
helmu“, inny marszałek Wilhelm 
List, skazany swego czasu na do­
żywotnie więzienie; Wilhelm Spei 
del, skazany na SO lat — dziś 
jeden z głównych organizatorów 
Wehrmachtu w mundurach „ar­
mii europejskiej“, marszałek 
Erich von Manstein, również na 
20 lat skazany — dziś zawołany 
„europejczyk“ amerykańskiego 
autoramentu itd. itd.

Faszyzacja życia Trizonii przy 
brała jaskrawe formy. A koncer­
ty w rodzaju tych, jakie repro­
dukowany wyżej plakat reklamuje 
— mają ją pogłębić i ugruntować. 
Ale naród niemiecki jest lepszym 
„znawcą“, niż wyobrażają to so­
bie rozzuchwaleni spadochronia­
rscy muzykanci. Pamięta on do­
brze, że muzyka „Fallschirm- 
jaegerkapelle“ zaprowadziła kie­
dyś do ...Stalingradu.

Szym. .

Niespodzianki piłkarskie 
klasy A

Po kilkutygodniowej przerwie letniej 
piłkarze gdańskiej klasy A wznowili 
znów rozgrywki mistrzowskie. W spot 
kaniach niedzielnych największą nie­
spodzianką była porażka przodownika 
tabeli Kolejarza „Arka“ (Gdynia) z so 
pockim Ogniwem 1:2.

W pozostałych meczach padły nasię 
pu.iące wyniki: Kolejarz (Elbląg) — 
Kolejarz (Lębork) 0:2, Spójnia 
(Pruszcz) — Spójnia (Kościerzyna) 
0:0, Kolejarz (Tczew) — AZS (Gdańsk) 
1:2, Spójnia (Malbork) — Spójnia 
(Tczew) 4:2.

TABELA
1) Kol. (Gdy)
2) Ogn. (Sop.)
3) Kol. (Lęb.)
4) Spój, (Pruszcz)
5) Spój. (Malb.)
6) Spój. (Tczew)
7) Spój. (Kość.)
8) Kol. (Tczew)
9) AZS (Gd.)

10) Kol. (Elbl.)

14 23:5 50:19
14 20:8 . 38:18 
14 17:11 32:20
14 17:11 27:22
14 13:15 23:29 
14 13:15 24:35
13 10:16 18:25
14 10:18 21:39
13 9:17 21:30
14 6:22 23:42

FACHOWCY POSZUKIWANI OGŁOSZENIA DROBNE WOLNE POSADY

Ratownicy potrzebni. Zgłoszenia: Ośrodek Wod­
ny — Łazienki Północne Sopot. 5063-G

Księgowego oraz dozorcę zatrudni W. P. H. 
„Arged“, Oliwia, Śląska 3. 5073-G

Sprzątaczki laboratoryjne i administracyjne za­
trudni Wojewódzka Stacja Sanitarno - Epide­
miologiczna Gdańsk, ul. Curie - Skłodowskiej 1. 
Zgłaszać się Referat Kadr. 1378-K

Główny księgowy - bilansista od zaraz potrzeb­
ny. Wynagrodzenie wg, umowy. Zgłaszać, się w 
wydziale personalnym Tczewskich Zakładów Te­
renowego Przemysłu Materiałów Budowlanych 
w Tczewie, ul. Podgórna Nr 22. 1380-K

Księgowego poszukuje Chłodnia Składowa Gdy­
nia, ul. Polska 20. Referat Personalny. 1381-K

Referenci handlowi oraz kontystki potrzebni od 
zaraz. Zgłoszenia przyjmuje Dział Kadr P.Z.G.S. 
„Samopomoc Chłopska“, Pruszcz Gd., PI. Wyz­
wolenia 10. 1382-K

Wykwalifikowanego farbiarza poszukuje Miej­
skie Przedsiębiorstwo Gospodarki Komunalnej w 
Gdańsku, Kandydaci proszeni są o zgłoszenie do 
Działu Kadr M, P. G. K. w Gdańsku, ul. Gen. 
Świerczewskiego Nr 30 (gmach Sądów). 1383-K

Głównego księgowego obeznanego z ramowym 
planem kont przedsiębiorstw wykonawstwa in­
westycyjnego i działalnością Zakładu Remontu 
Sprzętu Bud., poszukuie od zaraz Zjednoczenie 
Budownictwa Tnż.-Morskiego Zarząd Bazy Sprzę 
towo - Remontowej Gdańsk - Ostrów ('Holm). 
Zgłoszenia esoh'sfe i pisemne ZBIM-ZP9JR 
Gdańsk _ Ostrów, teł. 349-93 i 317-03. 1366-K

OBWIESZCZENIE
Na podstawie zarządzenia Ministerstwa ’Gos­

podarki Komunalnej z dnia 8. 7. 53 r. opłaty za 
wykonywane usługi z dniem 1. 8. 53 r. pobiera­
ne będą z góry o czym powiadamiamy wszyst­
kich swoich klientów.

Miejskie Przedsiębiorstwo gospodarki Komu­
nalnej w Gdańsku — Farbiarnia i Pralnia Che­
miczna Gdańsk - Orunia i Pralnia Mechaniczna 
w Gdyni - Chyloni! 1384-K

SPRZEDAŻ
SPRZEDAM klacz i dwie 
lekkie osie pięciodziurowe. 
Brzeźno, ul. Korzeniowskie­
go 27. 5050-G
MOTOCYKL „Zündapp“ 250 
Sahara — sprzedam, Oliwa. 
Polanki 71 (piętro)

5068-G
SPRZEDAM dwa łóżka 
(ciemne) z materacami. Oru 
nia, Ptasia 4—7.

5062-G
SPRZEDAM motocykl „Ar- 
die" 200, Wrzeszcz, ul. Wła 
sna Strzecha 33. 5061-P
SPRZEDAM małą szafę i 
bieliźniarkę. Poste - restan 
te. Sopot, Stelmach.

1943-P
SPRZEDAM nowy elektry­
czny odpylacz. Piotr Halm, 
Lębork, Orzeszkowej 8/1. 
______________ 1940-P

OWCZARKI alzackie z ro­
dowodami sprzedaje hodo­
wla „DOLINA KSIĘŻYCA" 
— Pyskowice śląskie.

1935-PG

KUPNO

KUPIĘ motocykl zupełnie 
nowy, najchętniej na kar- 
dan. Oferty Biuro Ogłoszeń 
„Prasa" Gdańsk pod „Mo­
tor". 1936-P

KUPIĘ parcelę willową, bu 
dowlaną do 1000 m kw. Gdy 
nia (koniecznie z ulicy wo­
da - kanalizacja). Oferty 
Biuro Ogłoszeń ..Prasa'“ — 
Gdańsk pod „5077“

5077-G

LOKALE

DWA pokoje, kuchnia, O- 
gródek — drzewa owocowe 
(urządzenia dla inwenta­
rza) w Oruni, zamienię na 
jeden, lub dwa mniejsze w 
śródmieściu Gdańska, So­
pot, najchętniej Gdyni. O- 
ferty Biuro Ogłoszeń ,,Pra­
sa" Gdańsk pod „5059"
., 5059-G

WYDZIERŻAWIĘ domek
jednorodzinny w trójmieś­
cie, lub okolicy, względnie 
zamienię na 2 pokoje z ku 
chnią. Orunia, Sandomier 
ska 26 m. 5. 5044-G

SAMODZIELNY pokój, ku­
chnia (wygody) Gdynia, za 
mienię na dwa, lub trzy po­
koje, kuchnia (wygody) Gdy 
nia, Orłowo, Sopot. Oferty 
Biuro Ogłoszeń „Prasa" — 
Gdańsk pod „Orzeszkowej".

5055PG

WYNAJMĘ małą suteren- 
kę, łub podobny lokalik na 
warsztat mechaniki precy­
zyjnej w Gdyni, lub w So 
pocie (w dobrym punkcie). 
Wiadomość: Gdynia Poczta
poste - restante Nr dowodu 
983787, 5053-G

ZAMIENIĘ 3 pokoje kuch­
nia z wygodami Radom, na 
takie samo Wrzeszcz. Wia­
domość : Wrzeszcz Saperów
3—2. 5047-G

ZAMIENIĘ 2 duże pokoje, 
z kuchnią, wspólny kory­
tarz i łazienka w Gdyni rja 
2 pokoje małe z kuchnią, 
samodzielne w trójmieście. 
Gdynia, poste - restante. 
Matlak. 5019-G

ZAMIENIĘ 2 pokoje, kuch 
nia, łazienka (ogród) w 
Siankach, na podobne trój­
miasto.. Oferty Biuro O- 
głoszeń „Prasa" Gdańsk 
„5064". 5064-G

MAŁŻEŃSTWO samotne po 
szukuje pokoju (może być 
bez mebli) w Gdańsku. 
Zgłoszenia: Gdańsk - Siedl
ce, ul. Wieniawskiego 16b— 
2. Tel. 338-91. 5078-G

ZAMIENIĘ samodzielne roz 
kładowe 3 pokoje, łazienka, 
etażowe — Górny Sopot, na 
podobne 2 pokoje, ogród. Po 
ste — restante, Sopot 151- 
731. 1939-P

ZAMIENIĘ pokój (wygo­
dy) Toruń, na podobne 
Gdynia, Gdańsk, Świtals- 
ka, Toruń, Józefa 44

1937-P

SAMODZIELNA — starsza 
osoba do 3 osób natych­
miast potrzebna — Warun­
ki dobre Wrzeszcz, Szyma­
nowskiego 27—1. 5042-G

ZGUBY

UNIEWAŻNIA się z dniem 
14 lipca 1953 r. pieczątkę 
„Gdańskie Przemysłowe Zje 
dnoczenie Budowlane Sto­
larnia Nr 1 Gdańsk ul. Kar 
tuska 17/19". 1329-K

ZGUBIŁEM kartę meldun­
kową na nazwisko Michnie 
wicz Wincenty, Bydgoszcz, 
Chrobrego 23/15. 5051-G

ZGUBIONO kartę meldun­
kową z potwierdzeniem zda 
nia ankiety na nazwisko 

Arciszewska Irena, Gdańsk- 
Wrzeszcz, Kościuszki 112 
m. 4. 504S-G

ZGUBIONO kartę meldunko 
wą, zaświadczenie rejestra­
cji oraz przepustkę stocz­
niową na nazwisko Ćiemiń- 
skl Tadeusz. 1900-P

ZGUBIONO przepustkę sta 
łą na statki nr 7484. dowód 
wpłaty udziałów, oraz inne 
dokumenty z portfelem. 
Znalazcę proszę zwrócić 
Gdynia, Czerwonych Kosy­
nierów 261/13, Rozmierek 
Kazimierz. , 1899-P

W DNIU 26. 6. 53 zaginęła 
pieczątka ze sklepu MHD nr 
146, Gdynia, ul. świętojań 
ska. 1912-P

ZGUBIONO karte meldun 
kową wydaną przez Prezy­
dium Gminnej Rady Naro 
dowej w Tychnowie pow. 
Kwidzyn na nazwisko Kęp­
ka Henryk. 1905-P

ZGUBIONO karte meldun­
kową Nr oxm 21205 na na 
zwisko Bieiaczyc Halina 
Gdynia Czerwonych Kosy­
nierów 110 A-80. 1929-P

ZGUBIONO przepustkę tvm 
czasową na wejście na Sto 
cznię im. Komuny Pary­
skiej Gdynia, Wasiak Tade 
usz. 1904-P

ZGUBIONO kartę meldun­
kową i legitymację kolejo­
wą ńa nazwisko Jarzyna 
Zbigniew, Orłowo, Archi­
tektów 7, 1915-P

ZGUBIONO metrykę uro­
dzenia, akt ślubu na nazwi 
sko Galińska Wanda, — 
Gdańsk - Wrzeszcz, Fredry 
16/1. 5041-G

ZGUBIONO dowód osobis­
ty, legitymację związkową, 
przepustkę Fabryki Opako­
wań Blaszanych, wezwanie 
Wojskowego Sądu Rejono­
wego, żychowska Wanda, 
Gdańsk - Wrzeszcz, ul. Waj 
deloty 9/6. 5039-G

ZGUBIONO kartę meldun 
kową, świadectwo szkolne, 
zaświadczenie pracy na naz 
wisko Felczuk Tadeusz, 
Gdańsk - Lipce, ul. Gdań­
ska 16. 5036-G

SKRADZIONO zaświadcze­
nie wydane przez WZ MHD 
Gdańsk do dnia 25. VII. 53 
na nazwisko Matusiak Ju­
liusz, zamieszkały Gdańsk- 
Siedlce, ul. Zakopiańska 
57/1. 5035-G

ZGUBIONO legitymację siu 
żbową Nr 1939 wydaną przez 
ZPGG na nazwisko Kru­
kowski Jerzy, Gdańsk, ul. 
Ku Ujściu 181, Kanał Ka­
szubski. 5034-G

SKRADZIONO kartę mel­
dunkową, pokwitowanie na 
dowód osobisty, zaświad­
czenie pierwszej rejestra­
cji wojskowej i prawo jazdy 
3A na nazwisko Jabłoński 
Zygmunt, Gdańsk - Orunia, 
Jedności Robotniczej Nr 
61/1. 5028-G

ZGUBIONO karte meldun 
kową Nr O/XII 37241, na 
nazwisko Turska Wanda. O- 
liwa, Polanki. 5017-G

ZGUBIONO legitymację ko 
lejową, legitymację Zw. 
Zaw.. Kartę Wstępu ZNTK 
Niedzielski Witold, Wrzeszcz, 
Roosevelta 116-1. 5067-G

ZGUBIONO' przepustkę sta 
łą GZME Nr 440 na nazwi­
sko Janicki Klemens, Oli­

wa, Grottgera 11.
5066-G

ZGUBIONO legitymację stu 
dencką Nr 1270/51, pozwo 
lenie na pobyt w strefie 
przygranicznej, kartę mel­
dunkową, legitymację PTTK 
na nazwisko Rzeszewska Ka 
zimiera - Danuta. Proszę o 
zwrot: Gdańsk, Grodzka 13 
Kierownictwo Prac Wykopa 
liskowych. 5021-G

ZGUBIONO „Zezwolenie po 
bytu czasowego w strefie 
nadgranicznej" na nazwisko 
Chyła Kazimierz, Gdańsk, 
ul. Straganiarska 24/2.

5065-G

ZGUBIONO legitymację służ 
bową Nr 25394 wydaną 
przez Akademię Medycz­
ną Gdańsk na nazwisko 
Chełchowska Zofia Gdańsk- 
Wrzeszcz, ul Kliniczna 1.

5075-G

ZGUBIONO pokwitowanie 
zdania ankiety na dowód 
osobisty, kartę meldunkową, 
świadectwo praktyki na na­
zwisko Sóbisz Stanisław, 
Górna Brochnica, pow. Kar­
tuzy. 5074-G

ROŻNE
ZGUBIONO kartę meldun 
kową na nazwisko Górska 
Anastazja, wieś Laszka, 
gmina Sztutowo. 5079-G

ZGUBIONO kartę meldun­
kową oraz pokwitowanie zło 
żenią ankiety na nazwisko 
Koszke Dorota, Doły, gmina 
Sztutowo. 5072-p

ZGUBIONO kartę meldun­
kową na nazwisko Krężelew 
ski Stanisław, zamieszkały 
w Łodzi, ul. Kilińskiego 113 
m. 14a. 5057-G

ZGUBIONO kartę meldun­
kową Krajewska Amalia — 
Gdańsk - Wrzeszcz, ul. Kon 
rada Wallenroda 6 m. 1.

5056-G
ZGUBIONO legitymację e- 
merytalną Nr 59126, świadec 
two szkolne, metrykę uro­
dzenia, kartę meldunkową, 
zaświadczenie o zdaniu do­
kumentów na dowód osobi­
sty, zaświadczenie wojsko­
we Hein Ferdynand, Puck, 
Armii Czerwonej 11/2

5058-G

PRZYBŁAKAŁ sie pies, czar 
ny wilczur. Po trzech 
dniach zostaje na własność. 
Do odebrania Wrzeszcz. Par 
tyzantów 17b/24. 5052-G

DNIA 26 bm. zginęła toreb­
ka damska na plaży Sopot-- 
Jelitkowo. Za zwrot toreb­
ki, wraz z zawartością na­
groda 500 zł. Dr Chełchow­
ska Zofia, Gdańsk-Wrzeszcz, 
Klinika Położnicza. 5076-G

Zjednoczenie Budownictwa 
Miejskiego Gdańsk, Hotel 
Robotniczy Nr 1, ul. Długa 
75/76 UNIEWAŻNIA niżej 
wymienione, zagubione prze
pustki nr nr: 00002 — 4
7 — 00012 — 21 — 22 — 23
— 24 — 26 — 34 — 35 — 38
— 53 — 59 — 60 — 62 — 65
— 69 — 72 — 8: : — 90 — 91 —

93 — 95 — 96 — 97 — 99 —

00104 — 105 -- 109 -- 113 —
120 — 121 — 127 -- 127 —
130 -- 131 — 133 -- 136 —
137 -- 141 — 145 -- 146 —
147 -- 150 — 151 — 152 —.
158 — 161. 5045--G

it.
Dr EDWARD MANISSAIY

ADWOKAT
przeżywszy lat 59. opatrzony Św. Sakramen­
tami. zmarł w Panu dnia 27. 7. 1953. Nabo­
żeństwo żałobne odbędzie sie dnia 30. 7. o 
godz. 8 30 w kościele Serca Pana Jezusa w 
G-dyni. O czym zawiadamia Przyjaciół Zmar­
łego________________________ ŻONA J
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